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Francja nie ustąpi
ani przed groźbą ani przed szantażem

Korespondent paryski ,Kur. światowego 1 w  imieniu Francji zlo W  odpowiedzi przemówi! am
W ar." donosi:

Prem. Daladier wygłosi! wczo­
raj wielkie przemówienie na ban­
kiecie, wydanym przez ambasadę 
Stanów Zjednoczonych z okazji 
207 rocznicy urodzin Waszyngto­
na. Mowa szefa rządu francuskie­
go wywarła duże wrażenie w 
świecie politycznym. Uznano ją 
za najbardziej autorytatywne 1 o- 
atateczne zdementowanie fantasty 
cznych pogłosek, rozsiewanych oa 
pewnego czasu na temat rzeko- 
wych ustępstw Francji na rzecz 
Włoch i Niemiec, ustępstw, przy­
gotowywanych jakoby za pośred­
nictwem tajemniczych misyj pp. 
de Brinona w Berlinie i Baudoin 
w  Rzymie.

Premier Daladier uroczyście 
•twierdził, że „FRANCJA NIGDY 
NIE USTĄPI ANI PRZED GROŹ­
BĄ UŻYCIA SIŁY, ANI PRZED 
PODSTĘPNYM SZANTAŻEM. JE 
STEŚMY ZDECYDOWANI BRO­
NIĆ INTEGRALNOŚCI NASZEGO 
TERYTORIUM WSZYSTKIMI SI- 
LAM, GOTOWI JESTEŚMY STA­
WIĆ CZOŁO WSZYSTKIM GRO­
ŹBOM".

Przemówienie szefa rządu posła 
da tym większą aktualność, że je­
dnocześnie stale nadchodzą nowe 
wiadomości o dalszej koncentracji 
włoskich sił zbrojnych w  Libii i na 
pograniczu Tunisu. Pociągnięcia 
te prasa kwalifikuje właśnie jako 
„politykę szantażu".

Premier poświęcił zakończenie 
swej mowy uczczeniu zasług U. S. 
A. w  dziale utrwalenia pokoju

Niepodległość Czechosłowacji
Berlin, i Praga

(TELEFONEM Z LONDYNU).
W  londyńskich kołach parlamentarnych rozeszła się wczoraj 
wiadomość, jakoby „Trzecia" Rzesza zamierzała skierować do 
Rządu Czesko - Słowackiego dwa żądania:

1) Do Rządu musi bezwzględnie wejść przedstawiciel tych 
Niemców (hitlerowców), którzy pozostali jeszcze w Czecho­
słowacji; minister - Niemiec miałby objąć resort, związany z 
obroną narodową;

2) „Trzecia" Rzesza wzięłaby na siebie przedstawicielstwo 
dyplomatyczne Państwa Czesko - Słowackiego w  tych pań­
stwach. z którymi nowa Czecho - Słowacja nie ma bezpośred­
nich stosunków sąsiedzkich.

Wiadomość ta wywołała w Londynie zrozumiałe i bardzo du­
że wrażenie.

Nowe polskie szlaki lotnicze połączą

Warszawę z Bagdadem
i Bałtyk z Adriatykiem

W tegorocznym sezonie wiosen­
nym i  letnim wprowadzonych zo­
stanie szereg zmian i  inowacyj na 
szlakach powietrznych, obsługiwa­
nych przez Polskie Linie Lotnicze 
„Lo t".

W początkach czerwca otwarte 
zostanie codzienne połączenie lot- 
nicie na trasie: Gdynia — War. 
szawa —  Zagrzeb — Wenecja — 
Rzym. Trasa ta, łącząca Bałtyk z 
Adriatykiem obsługiwana będzie

żył hołd całemu społeczeństwu a- 
merykanskiemu z prezyd. Roose- 
veltem na czele, podkreślając za­
razem, że zarówno Stany Zjedno­
czone, jak ł  Francja służą wspól­
nym ideałom: wolności i  sprawie­
dliwości.

Pierwsze kroki nowego Rządu węgierskiego

Rozwiązanie partii hitlerowskiej
i oficjalne przystąpienie do paktu... antykominternowskiego

Węgierska partia narodowo - 
„socjalistyczna", której przewód- 
cą jest przebywający obecnie w 
więzieniu mjr. Szałasy, została 
rozwiązana. Wczoraj w  godzinach 
rannych lokale partii zarówno w 
Budapeszcie, jak i  na prowincji, 
zostały obstawione silnymi oddzia 
łam] policji. Po przeprowadzeniu 
rewizji, archiwa partyjne przewie, 
ziono do prokuratury, a lokale o- 
pieczętowano. Jak słychać, liczni 
narodowi „socjaliści", szczególnie 
pełniący w partii funkcje kierowni­
cze, zostaną umieszczeni w  obo­
zach koncentracyjnych.

Należy podkreślić, że węgierska 
partia narodowo -  „socjalistyczna" 
straciła ostatnio wielu zwolenni­
ków, szczególnie z pośród inteli- 
gęncji. Z chwilą zamknięcia na o- 
kres 3-ch miesięcy organu partii 
narodowo • „socjalistycznej" —

przez PLL „L o t" i  włoskie towa­
rzystwo „Aviolina Italiana".

Linia Bliskiego Wschodu, eks- 
ploatowana wyłącznie przez Pol. 
sk(t przedłużona zostanie od 15. 
kwietnia b. r. do Bagdadu, wyno. 
sząc łącznie 3.500 km na trasie: 
Warszawa — Ateny —  Lydda — 
Beyruih — Bagdad. Pewne zmia­
ny nastąpią także na innych szła, 
kach.

basador Bullitt, który zaznaczył, 
że przyjaźń amerykańsko - fran­
cuska, która tyle znaczyła w prze 
szłości, zaczyna obecnie grać co­
raz donioślejszą rolę, przyczynia­
jąc się do utrzymania pokoju w 
świecie.

„Magyar Sag" odebrano partii m o -' obecną międzynarodową sytuację 
źność szerzenia propagandy, co polityczną ma doniosłe znaczenie, 
niemal do zera zredukowało je j ak­
tywność.

W  kołach politycznych podkre­
ślają, że rozwiązanie partii naro­
dowo -  „socjalistycznej" w pierw­
szych dniach urzędowania premie­
ra Teleki‘ego również z uwagi na

Na frontach 
chińskich

Jak donosi agencja Domei, Ja­
pończycy obsadzili port Taingl: 
położony na wschodnim wybrzeżu 
wyspy Hainan. Chińczycy n ie sta­
wiali żadnego oporu.

Sprawa dr. Nartensa
zaciążyła fatalnie nad sytuacją w Belgii

Na wczorajszym posiedzeniu 
belgijskiej Izby Deputowanych w 
czasie debaty nad oświadczeniem  
rządowym przedstawiciel katoli­
ków Er. Carton de Wiart, oma­
wiając sprawę dr. Martensa, wy­
stąpił z sugestią, aby dr. Martens 
zgłosił rezygnację ze stanowiska 
członka akademii medycznej, i aby 
Rząd wszczął śledztwo w  sprawie
działalności dr. Martensa jako by Izby i  poweźmie wówczas decy-

Przysięga Czerwonej Armii
W  czwartek armia czerwona,' 

straż graniczna, wojska komisa­
riatu ludowego spraw wewnętrz­
nych oraz marynarka wojenna Z 
S S. R. złożyły przysięgę według 
roty ustalonej w rozporządzeniu 
prezydium Rady najwyższej Z. S. 
S. R. żołnierze, dowódcy i komi­
sarze jednostek i formacyj arm ii

Misja sen Berarda nie dała dotychczas rezultatu

Uznanie S£!i Franco
przez Anglie i Francje odroczone do poniedziałku
Rząd brytyjski zwrócił się za 

pośrednictwem ambasadora Phip- 
psa w Paryżu do ministra Bonnet, 
proponując, aby uznanie Rządu 
gen. Franco ogłoszone zostało 
wczoraj, w  piątek. Ze strony Rzą­
du francuskiego zgłoszone zosta-

Węgrzy podpisali
antykominternowski

pakt
Wczoraj o godz. 11 w  ministe- 

rium spraw zagranicznych Wę­
gier nastąpiło uroczyste podpisa- 

protokółu o przystąpieniu Wę­
gier do paktu antykominternow­
skiego. Protokół podpisali, węgicr 
ski minister spraw zagranicznych 
hr. Csaky, poseł niemeicki «on 
Erdmannsdorff, poseł japoński 
Matsumiya i wioski charge d‘affai-
res Fermentini. (PAT).

Ciekawe szczegóły pierwszego spotkania Arabów z Żydami

Przejściowy ustrój w  Palestynie
ma zabezpieczyć przewagę Arabów i zapewnić spokój Żydom

W  Londynie — jak już podaliś­
my — nastąpiło w czwartek pier­
wsze spotkanie Arabów z Żydami.

lego członka Rady Flamandzkiej. 
Premier Pierlot odpowiedział na 
tę propozycję, że Rząd podjął już 
śledztwo w sprawie nowych fak­
tów, zarzucanych dr. Martenso- 
wi, a w szczególności denuncjacji 
w  czasie wielkiej wojny i wizyty 
jego w  okopach niemieckich pod 
Chemins des Dames. Wyniki śledź 
twa Rząd przedstawi prezydium

czerwonej złożyli przysięgę na 
wierność ojczyźnie i podpisali ro­
tę przysięgi. Wraz z całą armią 
przysięgę złożyli marszałkowie 
Woroszyłów i  Budiennyj, komisa­
rze armii Merhlis i Szczadenno, 
szef sztabu gen. Szaposzkin i inni. 
(PAT.).

ły  jednak zastrzeżenia, a to ze 
względu na to, te toczące się 
między senatorem Berard a wła­
dzami gen. Franco rokowania za­
kończone zostaną dopiero w  sobo­
tę, po czym gabinet francuski, 
otrzymawszy sprawozdania sen. 
Berard, poweźmie decyzję. Rząd 
francuski zaproponował przeto,

aby ogłoszenie uznania Rządu gen. 
Franco nastąpiło najwcześniej w 
poniedziałek ltfb ewentualnie nawet 
we wtorek. Rząd brytyjski, uzna­
jąc względy, jakim i kieruje się 
Rząd francuski, przychylił się do 
tej propozycji.

Agencja Havasa podaje, że w 
poniedziałek po południu zbierze 
się francuska rada ministrów, aby 
po powrocie sen. Berard z B u r 
gos, powziąć decyzję w sprawie 
uznania de jurę hiszpańskiego rzą­
du gen. Franco.

Początkowo przypuszczano, że 
obrady te będą mogły się odbyć

Odbyło się to pod postacią nieofi­
cjalnej i nie obowiązującej nara­
dy, która zwołana została w  ofi­
cjalnej siedzibie konferencji pale­
styńskiej —  pałacu św. Jakuba. O-

gółem wzięło w  naradzie udział 14 
delegatów arabskich, żydowskich 
i brytyjskich, nie licząc kilku eks­
pertów i technicznych sekretarzy. 
Ze strony brytyjskiej uczestniczy­
li: lord Halifax, minister MacDo- 
naid i wice-minister Butler. Arabo­
wie przybyli w liczbie *4 delega­
tów. Dyskusja, która trwała 2 i 
pół godziny, utrzymana była w o- 
gólnych raczej ramach a podsta­
wą je j były propozycje min. Mac 
Donalda, formułujące brytyjską 
koncepcję kompromisu. Propozy­
cje te dotyczyły 3-ch punktów:

1) Jeżeli chodzi o ustrój Palesty­

przed upływem bieżącego tygod­
nia. Sen. Berard jednak nie będzie 
mógł powrócić do Paryża przed 
sobotą lub niedzielą rano.

Bezzwłocznie po swym przyby. 
ciu sen Berard powiadomi prem. 
Daladiera i min. Bonneta o prze­
biegu swych rokowań z hiszpań­
skim min. spraw zagr., gen. J o r  
dana. Po zapoznaniu się ze spra­
wozdaniem sen. Berarda, min. 
Bonnet przedstawi członkom Rzą­
du ogólną sytuację.

LUhinńit
uchodźców hiszpańskich

Według informacyj z sowieckich 
źródeł półoficjalnych, wiadomość 
o rozmowach francusko -  sowiec­
kich w sprawie przyjęcia przza  
Sowiety 20—30 tys. uchodźców z 
Hiszpanii republikańskiej, nie od­
powiada rzeczywistości. (PAT).

Kara śmierci
za zdradę

Sejm Wolnego Państwa Irlandt 
kiego przyjął w  czwartek w  dru­
gim czytaniu 71 glosami przeciw­
ko 10 ustawę, wprowadzającą ka­
rę śmierci za zdradę główną.

ny, Rząd brytyjski wypowiada etę 
przeciwko niepodległemu państwa 
arabskiemu, przynajmniej na razie 
i proponuje 5-Ietni okres przejścio­
wy, w czasie którego Palestyna ko­
rzystałaby z pewnego rodzaju auto­
nomii pod kontrolą brytyjską, regu­
lowanej przez ciało ustawodawcze z 
przewagą arabską. Żydzi mieliby ja 
dnak odpowiednie przedstawiciel­
stwo. Decyzja co do przyszłego 
ustroju Palestyny miałaby być roz­
ważona po pewnym czasie, gdy pro 
ponowany na okres przejściowy sa­
morząd wykaże swoje rezultaty.

2) Co dotyczy imigracji do Pale­
styny, to miałaby ona być na okreo 
5-letni uregulowana w ten spoeóh, 
że rokrocznie liczba Żydów, dopusz­
czonych do Palestyny, ulegałaby 
zmniejszeniu o jakieś 10 proc., tale, 
że po okresie 5 lat liczba imigran. 
tów żydowskich do Palestyny była­
by o połowę mniejsza od liczby z 
roku 1937. To stopniowe co rok 
zmniejszanie dopływu emigracji ży­
dowskiej zabezpieczyłoby przewagą 
elementu arabskiego.

8) Co do nabywania ziemi prac* 
żydów dla celów osiedlenia się, to 
Palestyna miałaby być podzielona 
na trzy strefy: w jednej byłaby zu­
pełna swoboda nabywania ziemi 1 
osiedlania się, w drugiej — nabywa 
nie ziemi przez Żydów 1 osiedlanie 
się byłoby odpowiednio regulowane, 
wreszcie w trzeciej nabywanie zie­
mi 1 osiedlanie się ich byłoby ży-

Narada wspólna nie wyszła jed­
nak poza ogólne ramy i  dyskusja 
nie została zakończona.
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Doniosła deklaraija lorda Halifaxa o współpracy osi Londyn-Pjryż

Nowe ostrzeżenie dla dyktatur
Anglia i Francja przeciwstawia sie siła wszelkim atakom na ich żywotne interesy

W  Izbie lordów odbyła się w 
czwartek debata, podczas której 
poruszono zagadnienie 
STOSUNKÓW ANGIELSKO-FRAN

CUSKICH
przy czym minister spraw zagra­
nicznych lord Halifax złożył w  I- 
mien.u Rządu W. Brytanii donio­
słą deklarację.

Debatę rozpoczął lord Addison 
z Labour Party, który oświadczył, 
iż byłoby pożądanym, aby mini­
ster spraw zagranicznych udzielił 
BARDZIEJ SZCZEGÓŁOWEJ IN­
TERPRETACJI OŚWIADCZENIA

CHAMBERLAINA 
co do stosunków angielsko - fran­
cuskich, które było powitane z za­
dowoleniem przez wszystkie stron 
nictwa.

Lord Halifax, zabierając głos w 
imieniu rządu, m. in. oświadczył, 
iż błędem byłoby przypuszczenie, 
że premier wygłaszając swą dekla 
rację o solidarności z Francją — 
miał w myśli jakiekolwiek zastrze 
żenią.
DEKLARACJA TA BYŁA JASNA I 

NIEDWUZNACZNA
O ile ml wolno użyć prostej 

przenośni, mógłbym powiedzieć, iż 
przypominało ono te znaki ostrze­

gawcze, które widzimy na dro­
gach w pobliżu wielu niebezpiecz 
nych miejsc: „stój —  magistrala 
przed tobą".
CELEM TEJ DEKLARACJI BYŁO 
UDZIELENIE TAKIEGO WŁAŚ­

NIE OSTRZEŻENIA — I 
tym którzy dążą do wojny.

Pomiędzy W. Brytanią a Fran­
cją

NIE MA ŻADNYCH RÓŻNIC 
i nie jest potrzebne jakiekolwiek 
ustne potwierdzenie solidarności 
obu krajów. Wkrótce będziemy 
mieli możność podkreślić tę soli­
darność — powiedział Halifax — 
gdy witać będziemy Prezydenta 
Republiki Francuskiej. Jedynie

skutek podpowiadającego rze­
czywistości przedstawienia stosun' 
ków francusko - angielskich w  pe- i

wnych kołach, W. Brytania była 
zmuszona do wyrażenia w bar­
dziej stanowczej i  niedwuznacznej 
formie tego,
CO ODDAWNA UZNANE JEST 
ZA PRAWDĘ I PRZYJĘTE PRZEZ 

OBA NARODY.
ścisły związek W. Brytanii z 

Francją podyktowany jest nie ty l­
ko przez sytuację geograf.czną, a- 
le również wynika z Identycznych 
interesów I całkowitego wzajemne 
go zrozumienia się.

Co się tyczy różnic, Istniejących 
między Włochami a Francją to pod 
pewnym względem nie dotyczą o- 
ne bezpośrednio W. Brytanii, ale 
z drugiej strony właśnie ze wzglę 
du na stosunki, łączące ją z Fran­
cją,
NIE SĄ ONE DLA W. BRYTANII

OBOJĘTNE..
Stanowisko W. Brytanii jest 

często fałszywie przedstawiane za 
granicą. Mówiono (w Niemczech) 
że rząd angielski pragnie pokoju, 
Ale są inni, którzy pragną wojny 
(słynne ataki Hitlera na Edena, 
Uuff Coopera j  Churchilla) należy 
uświadomić sobie, że w  W. Bry­
tanii
NIE MA ŻADNEJ PARTII ZMIE­

RZAJĄCEJ DO WOJNY, 
żadna partia, ani żaden mąż sta­
nu nawet na chwilę nie myślał o 
wojnie agresywnej, a zresztą, tego 
rodzaju polityka nie otrzymała by 
żadnego poparcia narodu brytyj­
skiego.

Istnieją jednak za granicą rów­
nież pewne osoby, ulegające od­
wrotnej omyłce. Interpretują one

brytyjską wolę utrzymania pokoju 
jako dowód słabości, tchórzostwa, 
lub braku stanowczości. Pragnę o- 
świadczyć — powiedział Halifax 
— że pierwszy pogląd jest równie 
nieuzasadniony, jak drugi całko­
wicie fałszywy.

Odpowiedzialni kierownicy rzą­
dów europejskich w  różnych oko­
licznościach oświadczali, że 
WOJNA NIE PRZYNOSI ZW Y­

CIĘSCY ŻADNYCH 
KORZYŚCI.

O słuszności tej enuncjacji naro­
dy W. Brytanii i  Francji przekona 
ły s ę już za życia obecnej genera 
cji i nie Jest przeto dziwnym, że 
potępiają wojnę jako narzędzie 
polityki narodowej.

| Nie oznacza to jednak, aby na­
ród brytyjski, lub francuski

Faszystowski sen. Sołchaga. dowódca korpusu nawarskiego

o armii republikańskiej
Szumlakowski

p o s tem  R. P. 
przy rtzadz e gen. Franio

Rząd gen. Franco udzielił p. 
Marianowi Szumlakowskiemu, 
dotychczasowemu agentowi dy­
plomatycznemu w  Burgos, agre- 
ment w  charakterze posła nad­
zwyczajnego I m'nistra pełno, 
mocnego R.P. w Hiszpanii. (PAT) i

„Voelkischer Beobachter" przy­
nosi wywiad, uzyskany przez kore­
spondenta dziennika z gen. Solcha- 
ga, dowódcą korpusu nawarskie­
go w Hiszpanii gen. Franco. Gene­
rał oświadczył: dziś posiadamy 
armię, odpowiadającą wielkość i 
znaczeniu Hiszpanii. W obecnej 
chwili po stronie gen. Franco stoi 
300—900 tys. ludzi. Armia republi­
kańska rozporządza w tej chwili 
jeszcze siłami wynoszącymi 500 
tys. ludzi. Gdy obie te armie sta­
nowić będą jedną całość pod jed­
nym dowództwem z łatwością bę 
dziemy mogli rozporządzać w przy

szłości armią, liczącą 1 miliony lu- [ go doświadczenia wojennego. W 
dzi. Poza tym należy stwierdzić. czasie wojny obecnej po obu Stró­
że rozporządzamy armią, wypis?.- nach wypróbowane zostały wszy«t 
żoną w najnowsze środM techm- I kie rodzaje najlepszego sprzętu 
czne, doskonałe wyszkoloną, posia wojennego. Z doświadczeń tych 
dającą olbrzymi kapitał zdobyte-1 wyciągniemy cenną naukę. Tu ge-

irzymie z d id ih
Stanów Zjednoczonych

Komisja wojskowa senatu ame­
rykańskiego uchwaliła jednogłoś­
nie program zbrojeń powietrznych 
przeznaczając na ten cel 358 miln. 
dolarów. Uchwalony w komisji pro 
gram przyjęty już został przez Iz­
bę reprezentantów, w  komisji se­
nackiej jednak ogólna liczba prze­
widzianych w programie samolo­

tów została podwyższona o 500 
szL do liczby 6 tys., które posiadać 
ma armia powietrzna U. S. A. W 
budżecie poza tym przewidziane 
są kredyty na ulepszenie urządzeń 
wojskowych kanału Panamskiego 
l  szeregu baz morsko . lotniczych 
na kontynencie.

W trójkącie terroru
Nowa fala zamachów w Palestynie

Na obszarze Tulkarem (słynny 
trójkąt terroru), wojska brytyjskie 
dokonały nowej wielkiej obławy, 
przy czym aresztowano wielu A- 
rabów.

W ciągu czwartku dokonano 
szeregu aktów terrorystycznych w 
centralnych i północnych okręgach 
Palestyny. Oficjalnie komunikują, 
iż ofiarą zamachów padt jeden za­

„ M i "  Riesn n i k l i
... K o p e r n ik a

Na zakończenie tygodnia Kanta i Kopernika w  Królewcu prze­
mawiający rektor uniwersytetu Alberta w  Królewcu zakomuni­
kował, że na poiwstaty z Inicjatywy „Gauleitera" 1 nadprezyden- 
ta Ericha Kocha — Fundusz Kopernika pierwszą ofiarę w  wy­
sokości 10.000 marek złożył marsz. Górlng. Z funduszu tego bę­
dzie rok rocznie wypłacana nagroda naukowa im. Kopernika.

Węgierski „Ozon“
z m ie n ia  sR ó rę

A’a zebraniu stronnictwa rzą­
dowego na W ęgrzech postanowio- 
nowiono na wniosek prem iera  
T elek i‘ego połączyć zapoczątko­
waną p rzez prem iera Im redy‘ego 
„organizację życia węgierskiego"

ze stronnictw em  rządowym . W  
w yn iku  tego zjednoczenia rządo­
we stronnictwo „jedności narodo­
w ej" otrzym ało nową nazwę „par­
tia życia węgierskiego".

bity i 5 rannych. W pobliżu Sama­
rii oddziały wojskowe ujęły jedne­
go z przewódców arabskich pow­
stańców. Aresztowano 30 osób, 
które współdziałały z powstańca­
mi.

W okręgu Galilei znów uszko­
dzono rurociąg naftowy, wypływa­
jącą ropę podpalono w 3-ch miej 
scach.

Chamberlaina
Przed gmachem w Blackbum, w  którym przemawiał w  śro­

dę premier Chamberlain, b. angielscy członkowie brygady mię­
dzynarodowej w Hiszpanii wraz z bezrobotnymi zorgan zawali 
manifestację. Dla utrzymania porządku musiala interweniować 
policja, która aresztowała kilkudziesięciu uczestników demon, 
stracjl.

Odprężenie w Syrii
Likwidacja przesilenia gabinetowego

W Syrii utworzono nareszcie 
Rząd. Nowy premier syryjski Lufti 
Haffar w oświadczeniu, złożonym 
prasie, podkreślił wolę rządu „u- 
sprawiedliwienia zaufania narodu 
przez rozwijanie uczucia zgody i

Samoloty

zderzyły się
w  ożungli

Korespondent Reutera donosi z
Karaszi (Indie). W czwartek rano 
nastąpił niezwykły wypadek zde­
rzenia się w dżungli dwóch samo­
lotów, należących do „Indian Na­
tional Airways". Dwóch pilotów- 
hlndusów oraz jeden pasażer, oby­
watel St. Zjednoczonych, zginęło 
na miejscu.

współpracy dla ochrony interesów 
kraju i uczeczywistinienia aspira- 
cyj narodowych". Na temat stosun 
ków francusko • syryjskich oświad 
czyi premier, że Rząd troszczyć się 
będzie o zacieśnienie stosunków 
między Francją a Syrią i ma na­
dzieję znaleźć we Francji poparcie 
celem przezwyciężenia trudności, 
mogących zaszkodzić porozumie­
niu między obu krajami, związany­
mi wieloma interysami.

Pierwsze spotkanie
pom iędzy Żydami i Arabam i w  Londynie

Przedstawiciele W. Brytanii, a- zebrali się w czwartek w pałacu 
gencji żydowskiej i państw arab-St. James, celem przeprowadzenia 
skich, sąsiadujących z Palestyną, informacyjnej rozmowy.

Rząd niemiecki wykupuje
przedmioty ze złota i srebra od Żydów

w  Iraku
Parlament iracki został rozwiąza 

ny na skutek niemożności współ­
pracy z rządem. Termin nowych 
wyborów nie został dotychczas u-| 
stalony.

Dziennik Urzędowy Rzeszy Nie­
mieckiej zamieszcza zarządzenie, na 
zasadzie którego wszyscy żydzi, ooy 
watele nleniiecy, oraz Żydzi, pozba­
wieni obywatelstwa, obowiązani są 
w cigu dwuoh tygodni złożyć za od­

szkodowaniem w odpowiednich urzę­
dach wszystkie przedmioty ze złota, 
srebra 1 platyny, oraz klejnoty i per­
ły. Zarządzenie to wchodzi w życie 
z dniem ogłoszenia. (PAT).

Statek „Pecc" wraca
Właściciele statku ,JPecC“, 

którym rozeszły się pogłoski, i i  
został storpedowany na południe od 
Azorów, otrzymali z  tego statku de. 
peszę, donoszącą, i i  znajduje się w

odległości 600 mil na północny - 
wschód od Azorów oraz ie  w  stanie 
nieuszkodzonym zawinie w  ponie. 
działek do Southampton. (PAT.).

nerał podniósł nadzwyczajne zale­
ty działa przeciwlotniczego kalibru 
8.8. Działo to jest swojego rodza­
ju rewelacją. Na zapytanie, co są­
dzi o armii republikańskiej gen. 
Sołchaga powiedział: Republika­
nie są Hiszpanami którzy zbłądzili. 
Mimo wszystko, jednak są hiszpa 
nami i ożywieni są tym samym du 
chem waleczności, co i my. Popeł­
nili oni wiele błędów i brak im do­
brych oficerów. Plany operacyj, o- 
pracowane przez dowództwo re­
publikańskie nie były zle. Lecz sztu 
ka wojny jest sztuką wykonywa­
nia I w  złym wykonaniu planów 
należy szukać przyczyny niepowo­
dzeń republikańskich.

NIE PRZECIWSTAWIŁY SIĘ 
WSZELKIEJ GROŹBIE, SKIE­
ROWANEJ PRZECIWKO ICH 
ISTNIENIU, ICH NIEPODLE­
GŁOŚCI, LUB GDYBY ZA­
GROŻONE BYŁY ICH ŻYW OT­

NE INTERESY.
Kończąc to przemówienie, Ha- 

Hfax pow.edział, Iż zdaniem Jego 
zasoby W. Brytanii są nadal ol­
brzymie, a duch narodu brytyjskie 
go pod żadnym względem nie u- 
legł zmianie. Nie pragniemy—mó­
w ił minister — próby sil, ponie­
waż uważamy, że „
WOJNY MOGĄ TYLKO POWIĘK

SZYĆ CHAOS,
a z drugiej strony nie ma zaga­

dnień, które przy dobrej woli nie 
mogłyby być rozwiązane za porno 
cą szczerej dyskusji. Rząd bryty? 
skł pragnie, by tego rodzaju pos-ę 
powanie było zastosowane wobec 
obecnych zagadnień, z drugiej je­
dnak strony nikt kto zna brytyjski 
sposób myślenia, nie będzie w ąt­
pił w to, że gdyby kiedykolwiek 
W. Brytanii została narzucona in­
na konieczność,

NARÓD BRYTYJSKI OKAZAŁBY 
SIĘ MNIEJ NIŻ DOTYCHCZAS 
PRZYWIĄZANY DO SWYCH 

SWOBÓD.

N a r a d a
na Zam ku

Pan Prezydent Rzeczypogpoli- 
tej przyjął w obecności p. mar­
szałka Śmigłego-Rydza p. prezesa 
rady ministrów gen. Sławoja- 
Skłrdkowskiego, p. wicepremiera 
inż. Eug. Kwiatkowskiego i p. mi­
nistra spraw wojskowych, gen. 
Tad. Kasprzyckiego. (PAT.).

Trudności wewnętrzne Belgii
Gabinet P ierlo ta  je s t Rządem przejściowym

Członkowie nowego rządu w  Bel 
gii złożyli przysięgę na ręce króla. 
W ostatniej chwili przed zaprzy­
siężeniem gabinetu premier prze­
prowadził kilka zmian w składzie 
rządu. Premier Pierlot —  wbrew 
dotychczasowym zamiarom — ob­
ją ł tekę rolnictwa obok swych funk 
cyj szefa rządu, minister Richard 
w ramach ministerium spraw gos­
podarczych zatrzyma sprawy, do­
tyczące stanu średniego. Gaston 
Heenen, honorowy wicegubernator 
generalny Konga, mianowany zo­
stał ministrem kolonii.

W czwartek popołudniu gabinet 
Pierlota przedstawił się Izbie, przy 
czym premier wygłosił przemówię 
nie, w którym stwierdził, iż rząd 
utworzony przez niego, jest rzą­
dem przejściowym. Po ustąpieniu 
tego rządu istnieją tylko dwa roz 
wiązania, z których jednym jest 
stworzenie gabinetu fachowego, 
niezależnego od izby. Drugim zaś 
rozwiązanie parlamentu. Aparat 
administracyjny — oświadczył pre 
mier — nie odpowiada obecnej sy­
tuacji i niezbędną jest reforma pań 
stwowa. W  dziedzinie polityki fi 
nansowej dążyć będzie nowy rząd 
do utrzymania równowagi budże­

towej. W  tym celu należy poczy­
nić duże oszczędności. Począwszy 
od 1 kwietnia, cały szereg wydat­
ków państwowych musi ulec 
zmniejszeniu o 5 procent. Prócz te­
go zaś planowana jest podwyżka 
podatków od zysków pewnych to­
warzystw monopolowych. Premier 
Pierlot przeszedł następnie do za­
gadnienia flamandzkiego i oświad 
czył, że uświadomienie narodowe 
flamandczyków oraz ich żądania 
w dziedzinach kulturalnej i  języko­
wej wysunęły się na pierwszy plan 
życia Belgii. Zagadnienie flamandz 
kie musi być załatwione w  sposób 
zasadniczy, gdyż dotychczasowe 
reformy w  tej dziedzinie okazały 
się niewystarczające. Większość 
belgijskiej opinii publicznej życzy 
sobie kulturalnej samodzielności 
Flamandów i Wallonów na drodze 
decentralizacji ministerium kultu­
ry. Rząd zamierza uczynić zadość 
tym żądaniom. W  dziedzinie poli­
tyki zagranicznej pozostanie rząd 
wiemy polityce, uprawianej przez 
gabinet poprzedni. Do ważnych 
również zadań należy obrona kra­
ju, zwłaszcza zaś obrona przeciw­
ko atakom lotniczym i ochrona lu 
dności cywilnej. (PAT).

Ks. Sr. Leopold Otto
Powrót Zaolzia przypomniał po 

stać księdza dr. Leopolda Otto. 
Ks. Otto jest po dzień dzisiejszy 
symbolem ścisłego współżycia e- 
wangelłckiej cząstki narodu pol­
skiego z jego całością.

Wyrósł w patriotycznej atmo­
sferze — ojciec jego był oficerem 
wojsk koronnych, potem przeszedł 
wszystkie kampanie napoleońskie 
w legionach — był patronem w 
Piotrkowie, a następnie przez 17 
lat w Warszawie. Odegrał tu zna 
komłtą rolę religijną, społeczną i 
narodową. O jego kazaniach mó­
wiono, iż były „arcydziełem kra- 
somówstwa polskiego".

W  czasie nabożeństw domo­
wych, które zwyczajem ewangeli­
ków, każdego dnia u siebie mie­
wa! — modlił się zawsze: „Panie 
wybaw naród nasz z niedoli".

Piękną kartę ma on w dziejach po 
wstania. Należał do kół kierują, 
cych akcją. Po zamknięciu ko­
ściołów katolickich w roku 1861 
odprawił nabożeństwo patriotycz­
ne dla Polaków wszystkich wy­
znań w kościele ewangelickim 
przy Królewskiej. Potem uwięzio 
no go w  Cytadeli. Uwolniony mu 
siał opuścić Warszawę.

Poszedł do Cieszyna. Śląsk już 
w roku 1848 przeszedł „wiosnę 
ludów". Teraz ks. Otto zaniósł 
tam wiew powstania, ożywił świa 
domość narodową ludu. Dom je­
go był ogniskiem narodowego ży­
cia.

W dniach 25 i 26 lutego r. b. 
odbędą się w  Warszawie uroczy­
stości ku czci ks. Otto. Będzie to 
Zjazd ewangelików - Polaków ze 
wszystkich stron kraiu.



' ~ ;SCL'X®J'3MJćrŁajL? S tr 3

Zanim nastąpi nowe starcie

Gdy dyplom acja zaw odzi...
I I I I I I I I I I I I I I I I I I I I I I I I I I I I H I I I I I I I I I I I

Gen. L u d en d o rff tw ie rd z i 
sw oich p am iętn ikach , że N iem  
cy cesarskie b y łyb y  w y g ra ły  
w ojnę, gdyby n ie  „g łu p ia  d y ­
p lom acja" (dosłow nie: ,/Zt/pZo- 
m acja , pozbawiona rozumu").

Jest w  ty m  tw ierdzen iu  du ­
żo p raw d y , je że li idzie  o zdol­
ność p rzew id yw an ia  i  o  u m ie ­
ję tność oceny rzeczyw istości w 
środow isku ówczesnych b erliń ­
sk ich  „m agów " dyplom atycz­
nych. N ie k tó rz y  am basadorzy  
m ie li je d na k  realny pogląd na 
sytuację. A m bas ador cesarski 
w  L o n dyn ie , ks iążę von L ic h -  
now sky, uprzedzał w  ra po rta ch  
w ręcz rozpaczliw ych, że Wiel­
ka Brytania stanie do walki. 
B e rlin  ż y w ił p rzekonanie , że 
ośw iadczenia lo rd a  G re y ‘a  —  
to  p rzysłow iow e „k iw an ie  p a l­
cem w  bucie". W szak jeszcze 
niedaw no, bodaj w  m a ju  albo  w  
czerw cu r .  1914, cesarz W il ­
h elm  I I  „oczarow ał" lib e ra ln e ­
go lo rd a  H a ld a n e ‘a  ta k  samo, 
ja k  po la ta c h  w ie lu  kanclerz  
H it le r  „oczarow ał" konserw a­
tyw nego p. C h am be rla ina i., je  
go parasol.

K sięcia  von L ic hn o w s ky‘ego 
w pakow ano  późn ie j do k r y m i­
nału  za  to , że widział lepiej, n iż  
jego  zw ierzchn icy , co stanow i­
ło  dowód oczyw is ty  niesubor­
d yn a c ji, —  ale... Wielka Bryta 
nia ^solidaryzowała się"

idywaniami rozsądnego

K ro n p rin c  W ilh e lm  opowia­
d a , że g d y  zap y ta ł kanclerza  
B eth m an a  -  H o llw e g a , czy aby  
L o n dy n  zachow a neutralność, 
ka nclerz ... pars kn ą ł śm iechem  
spowodu „naiw ności" następcy  
tro n u , n iew tajem niczonego w  
a rk a n a  w yższej sz tu k i dyp lo ­
m a tyczne j. P o  dw uch dniach  
k ron p rinc  spo tka ł B ethm ana- 
H o llw e g a  u progu aparatam en  
tó w  cesarskich:

W  piątek Sejm rozpatrywał bu­
dżet Min. Skarbu, referowany 
przez pos. Sikorskiego.

REFERAT.
Sprawozdawca zastanawia się 

nad możliwością dalszej rozbudo­
wy wpływów z danin publicznych 
ze względu na wielką ilość nieza­
spokojonych potrzeb. Powiększe­
nie dochodów można osiągnąć 
dwiema drogami: przez zwiększe­
nie wpływów dzięki ożywieniu 
gospodarczemu oraz przez wpro­
wadzenie nowych podatków i o- 
płat.

Z pierwszego źródła korzystamy

Jraia poiylywoa"
P rzebieg  pierwszego posiedzę 

n ia  k rak o w sk ie j R a d y  M ie js k ie j 
b y ł n iezm iernie c h a ra k te ry ­
styczny.

N ależało  —  zgodnie z treścią
I  z tekstem  u staw y  —  powołać _ w____________ _____r
k ie row n ictw o  M a g is tra tu . K lu b  od paru lat. Łączna suma danin
ra dn y ch  P P S  i klasow ych Zw iąz  
kó w  Zaw odow ych spełnił sw ój 
O B O W IĄ Z E K ; w ysunął dwie 
k a n d y d a tu ry  ( to w . Z . Ż u ław ­
skiego n a stanow isko prezyden­
t a  K ra k o w a  1 to w . S tańczyka  
n a stanow isko w ice-prezyden- 
t a ) ,  k a n d yd a tu ry , k tó re  odpo­
wiadały’ w o li w yborców , zw iąza  
nych z naszymi ruchem  głoso­
w aniem  z dn. 18 grudnia.

R adn i O B O Z U  Z J E D N O C Z E ­
N IA  N A R O D O W E G O , liczący  
razem  aż 23 głosów, N IE  W Y ­
S U N Ę L I Ż A D N E J  K A N D Y D A  
T U R Y  Z E  S W O J E J  S T R O N Y  
1... N IE  W Z IĘ L I  U D Z IA Ł U  W  
G Ł O S O W A N IU  nad J E D Y N Y ­
M I  k a n d yd a ta m i zgłoszonymi!.

W olno te d y  spytać spokojnie  
a  ję zyk iem  prostymi pp. k ierów  
n łk ów  „O zonu" krakow skiego, 
no i  pp. k ie ro w n ikó w  „O zonu"  
ogólno-polskiego, ja k o  że cho­
dzi o grupę, zorganizow aną „h ie  
ra rch ic zn ie" : C ZE G Ó Ż P A N O ­
W IE  S O B I E  Ż Y C Z Y C IE ?  
U N IE M O Ż L IW IA C IE  w ybór  
J E D Y N Y C H  ka n d yd a tó w  zgło­
szonych.

S A M I nie przeciw staw iacie  
ka n dydatom  zgłoszonymi kandy  
datów  w łasnych. N a jw idoczn ie j 
ich  nie m acie.

Jakże  w ięc w  tyc h  w a ru n ­
kach  może funkcjonow ać sam o­
rzą d , p ow sta ły  z w yborów  le­
galnych, w  m y śl u staw  pań ­
stw ow ych?

Ja kież  są W asze koncepcje 
zapow iadanej uroczyście „p ra ­
cy  pozytyw nej* ?„

publicznych od 916 mil. w  roku 
1932 doszła do preliminowanych 
obecnie 1359 mil. Co do drugiej 
to mówca uważa, iż jesteśmy bli­
scy górnej granicy obciążeń. Bez 
wydatnego zwiększenia dochodu 
społecznego nie będzie można 
zwiększyć dochodu z danin publi­
cznych.

DOCHÓD Z  MONOPOLÓW.
Dochód z monopolów, chociaż 

od 4 lat stale wzrasta, nie osiąg­
nął jeszcze poziomu 1928/29 r. I 
to pomimo przyrostu ludności. W 
razie poprawy koniunktury należa 
loby wydatnie obniżyć ceny, co 
w  konsekwencji dałoby wzrost kon 
sumcji i co idzie za tym — docho­
dów.

MAJĄTEK PAŃSTWOWY.
Majątek państwowy prawdopo­

dobnie przekracza 25 proc, mająt­
ku narodowego. Niektóre przed­
siębiorstwa państwowe ponoszą 
różne potrzebne 1 niepotrzebne 
serwituty, jak  np. koleje, ale też 
faktem niezaprzeczalnym jest, że 
większość przedsiębiorstw pań­
stwowych nie ponosi żadnych 
świadczeń, ani nie płaci podatków 
do Skarbu Państwa.

Mówca wylicza:
„12 przedsiębiorstw skomercja-

Uzowanych z blisko pół miliar­
dowym kapitałem zakładowym 
wpłaciło w  1837 r. do Skarbu 2,8 
milj., 58 przedsiębiorstw mieszo­
nych, blisko 600 milj. kapitału

I
M im ow oli przypom ina się m a  

n łe ra  „z ry w a n ia "  Sejm ów  daw ­
n e j R zeczypospolite j:

„ K rz y k n ą ł nie pozw alam ! 1 
ociek ł n a P ra g ę " .

S . Ł

ZflKMDY DRUKARSKIE
SPÓŁKI NAILLAD..WYD.

R O B O T N IK
Warszawa X, ni. Warecka 7. 

Tel. 2.78-43.

„Kancleri był blady; ręce mn aię 
trzęsły; postarzał o kilkanaście lat". 
Cóż się sta ło?
Wielka Brytania wypowie­

działa wojnę...

J a k  postąp i I ta l ia ?
„B y ły  ka nclerz  w  niełasce" 

von B u lów , przyw ódca „cen­
tru m "  ka to lick iego  E rzb e rg er, 
przyw ódca Soc ja lnej D em o k ra ­
c ji Scheidem ann „dokuczali"  
ustaw iczn ie  M in is te rs tw u  Spr. 
Zagran icznych  p y ta n ia m i:

„Czy aby jesteście pewni, że Italia 
zachowa neutralność?"
W  M in is te rs tw ie  n ik t  

p ars ka ł śm iechem , bo to  
uchodzi. Uśmiechano się ty lk o  
pobłażliw ie . K lepano  „peten­
tó w "  po ra m ien iu:

„Poczciwi ludzie; zacne intencje, 
ale cóż oni wiedzę o wielkiej polity­
ce: B. Kanclerz w niełasce, oczywi­
sty hipokondryk, a tamci dwaj par­
lamentarzyści — oczywista partyjniki".
Pewnego dn ia  p rzyb ieża ł pod 

sekre tarz  stanu  do p. von B ii-  
low a i  do p. E rzb e rg e ra :

„Zlitujcie się! jedzcie do Rzymnl 
ratujcie położenieI"
P o je ch a li. Nic nie wskórali. 

E rzb e rg era  t łu m  rzy m s k i om al 
nie zam ordow ał. Italia stała 
się sojuszniczką mocarstw za­
chodnich.

&
H r .  O tto k a r  C zern in , później 

szy m in is te r sp ra w  zagran icz­

nych m o n arc h ii H absburgów , 
z w y k ł b y ł m a w ia ć  w  la tach  
1914 —  1915, ja k  opow iada m a 
jo r  N o w a k , b io g ra f szefa sz ta ­
bu generalnego a rm ii aus tro- 
w ęgierskich  fe ld m a rsza łk a  Con 
ra da  von  H ó tze n d orffa :

„Rumunię mam w kieszeni", 
p rzy  czym  u d erza ł d łon ią  na  

płask po kieszeni żak ie ta , albo  
w iem  żak ie ty  b y ły  w ted y  m od­
ne w  sfe rach dyp lom atycznych  
ta k  sam o, ja k  d z is ia j są modne 
w  naszych sfe rach „ozono­
w y ch ". M in ę ło  m iesięcy m ało- 
w iele ... I -  Rumunia —  zam ias t 
siedzieć „w  kieszeni" hrabiego  
C zern ina —  wypowiedziała woj 
nę mocarstwom centralnym...

Bezstronność n ak azu je  w ięc  
przyznać dużo słuszności gene­
ra ło w i L u d en d o rffo w i w  jego  
ocenie kostycznej dyp lom acji 
m ocars tw  centra lnych  w  prze­
dedniu w o jn y  m in io n e j i  w  to ­
ku w o jn y  m in ione j.

C zy  a k tu a ln y  m in is te r sp raw  
zagran icznych „T rze c ie j R ze­
szy" p. von R ibben tropp  n au -l 
czy ł się w ie le  z doświadczeń?  
Tego te m a tu  nara z ie  n ie  poru­
szam. O gran iczę się do kw estii 
d ru g ie j, rów no leg łe j:

czy wtedy, w latach 1914 — 
1918, zawiodło kierownictwo 
wojskowe Niemiec Cesarskich f 

M. NIEDZIAŁKOWSKI

Budżet Min. Skarbu w  Sejmie
Nędza wsi. Uprzem ysłowienie k ra je . B iurokratyzm .

akcyjnego, w czym przeszło 400 
państwowego — wpłaca w formie 
pośrednie] 1 bezpośredniej niespeł­
na  6 milionów zi.".

SPRAW A URZĘDNICZA.

Po omówieniu rynku pieniężne­
go mówca przechodzi do zagadnie 
nia urzędniczego. W  wydatkach 
tak zw. opancerzonych, stanowią­
cych 84 proc, budżetu, główne po­
zycje stanowią uposażania, renty i 
emerytury. Liczba osób otrzymu­
jących wynagrodzenie z fundu­
szów publicznych przekracza z 
pracownikami fizycznymi milion 
osób. Odsetek pracowników u- 
mysłowych zatrudnionych w  gór­
nictwie, przemyśle i  handlu, wyno 
sił na podstawie spisu ludności z 
1931 r. 28.9 proc., natomiast w 
służbie publicznej łącznie ze szkol 
nictwem i  komunikacją 54.9 proc.

Droga do poprawy bytu urzędni 
czego prowadzi po przez reformę 
samej administracji publicznej. Ist 
nieje u nas nadmiar urzędów i ciyn 
ności urzędowych, nadmiar ustaw 
i rozporządzeń. Mamy kilkadzk 
siąt tysięcy ustaw i rozporządzeń 
oraz 50 tys-. okólników. Nas. or­
ganizm państwowy cieroi na ro­
dzaj elefantiasis biurokratyzmu.

PRAWO BUDŻETOWE.

Z kolei sprawozdawca przecho 
dzi do omawania prawa budżeto­
wego. Konstytucja mówi, że zacią 
ganię pożyczki, zbycie lub obcią­
żenie majątku państwowego po­
nad 100 tys. zł. wymaga ustawy. 
Tymczasem setkami milionów dys­
ponuje się poza budżetem.

Sprawozdawca apeluje o przy­
śpieszenie prac nad prawem bu­
dżetowania.
UPRZEMYSŁOWIENIE KRAJU. 
Pos, Pankiewicz wylicza najsil­

niejsze potrźeby Państwa w  dzie­
dzinie poprawy bytu urzędników, 
szkolnictwa, kolejnictwa i dozbro 
jenia, na co nie mamy pieniędzy. 
Opinia publiczna w kraju musi 
uświadomić sobie, że Polska jest 
dzisiaj jednym z najbiedniejszych 
krajów w Europie, krajem, w  któ 
rym dochód społeczny na głowę

PRZYJMUJĄ WSZELKIE RO­
BOTY WCHODZĄCE W ZA­
KRES DRUKARSTWA. SPE­
CJALNOŚĆ DZIENNIKI I WY­
DAWNICTWA PERIODYCZNE. 
WYKONANIE SZYBKIE I  TER­

MINOWE.
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Dziś o godzinie 10  rano w  Sali Kcnferencyjnej Z.Z.K. przy ulicy 
C z e r w o n e g o  K r z y ż a  2 0  w  W arszaw ie, rozpoczyna swe prace

Rada Naczelna Palskiei Partii Soijal styiznej
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Rewolta hitlerowców austriackich
Pisaliśmy w  swoim czasie o ob­

jawach rewolty wśród hitlerow­
ców austriackich, niezadowolo­
nych z usunięcia ich w cień po 
„anszlusie" na rzecz przybyszów 
z Niemiec. Rewolta wyrażała się w 
istnieniu tajnej organizacji, przy­
gotowującej się do czynnego wy­
stąpienia w Wiedniu i  w Przeda- 
rulanii. Organizacja ta wydawała 
nawet tajny organ „Oesterreichi- 
scher Beobachier", miała swych 
mężów zaufania w  armii i w urzę­
dach i sprawiała wiele kłopotu 
Berlinowi. Obecnie podobno re­
woltę zlikwidowano.

Hitler nakazał czystkę w  partii 
i pewne złagodzenie kursu poli­
tycznego w kraju świeżo zdoby­
tym, by zanadto nie zrażać ludno­
ści do hitleryzmu.

Czystkę przeprowadzono. 7 
prowodyrów opozycji wsadzono 
do obozu koncentracyjnego, m. 
in. „gauleittra" wiedeńskiego OI°- 
bocnlka, o którym nic nie słychać 
w ostatnich czasach. Nawiasem 
mówiąc, Globocnik zaczął swą 
karierę hitlerowską od bandytyz­
mu (ograbił 1 zabił żydowskiego

jest mniejszy, niż na Litwie, w  Ło 
twie lub w  Rumunii-

Główną przyczyną tego stanu 
rzeczy są nienormalne warunki by 
towania naszej wsi.

Mówca powiada:
„Stolmy przed problemem, iż za

m iast wzorem krajów zachodnich 
stać się państwem o większości 
robotniczej przez uprzemysłowie­
nie, staliśmy się krajem robotni­
czym przez pauperyzację wsi, 
przy czym pauperyzacja ta  czyni 
dalsze 1 szybkie postępy. W r. 
1921 na ogólną liczbę 3 mil. gospo 
darstw  mieliśmy 2.150.000 gospo­
darstw  do 5 ha. Jak  wiadomo, 5- 
hektarowe gospodarstwo jest za 
małe na w arsztat pracy". „Tej 
olbrzymiej, już dziś spauperyzo. 
wanel masie, nie pomogą wyższe 
ceny na zboże, ho ona go nie po­
siada na sprzedaż. Jeśli zaś cho­
dzi o ustawę majoracką, jaką  do 
części gospodarstw zastosowali 
Niemcy, to śmiem wątpić, czy w 
naszych warunkach dałaby ona 
te  same dodatnie wyniki. Niemcy 
posiadają wielką ludność miast, 
a  małą liczebnie ludność wal, któ­
rej przyrost mogą zatrudnić w 
przemyśle. U  nas jest akurat od- 
wrotnie. W tych warunkach po­
dobna ustawa mogłaby spowodo­
wać u  nas zmniejszenie urodzin, 
lub też musiellbyśmy stosować 
przymusowe usuwanie pozosta- 
łych członków rodziny po dojściu 
do pełnoletności pierwszego na- 
stępcy. W przeciwnym razie usta 
wa ta  stałaby się fikcją.

Musimy znaleźć własne drogi 
wyjścia. I  tu ta j wypływa zaga­
dnienie przetworzenia Polski ro­
botniczej przez pauperyzację na 
Polskę robotniczą przez uprzemy 
słowienie".
Następnie mówca wyraża uzna 

nie dla wicepremiera Kwiatkow­
skiego, a zwracając się do wice­
premiera, powiada:

„Panie Wicepremierze, chclał- 
bym Pana zapewnić, że ten kli­
m at istnieje. P rasa polska z nie­
licznymi wyjątkami organów, uza 
leżnionych od Lewiatana, en tuz ja 
stycznia potraktowała dorobek 
Centralnego Okręgu Przemysło­
wego. Pomijając nawet prasę pro 
rządową, trzeba stwierdzić, iż sze 
reg pism opozycyjnych, jak  „Go- 
nlec“ i  „Robotnik", nie od dzisiaj 
propagują konieczność przebudo­
wy struktury gospodarczej Polski 
i  podkreśla stale potrzebę przy­
śpieszenia tempa zasadniczych in- 
westycyj. Należy objektywnle 
stwierdzić, że pod tym  względem 
prasa polska stanęła na  wysoko- 
ścl zadania".

jubilera w  centrum Wiednia). W 
spisek przeciw-hitlerowski wmie­
szany był także generał Klau­
sner, kierownik roboty hitlerow­
skiej w  Karyntii za czasów Schu- 
schnigga. Klausner popełnił przed 
kilku dniami samobójstwo, a na 
jego pogrzeb przyjechał Hitler, by 
przez to odwrócić uwagę od po­
wodu samobójstwa generała.

Działalność owej opozycji wy­
kryła się w  oryginalnych okolicz- 
nościach. Oto rokoszanie utrzymy 
wali stosunki także z nielegalną 
organizacją hitlerowską w Tyro­
lu, wykrytą przez włoską policję. 
Włochy zwróciły się wtedy z pre­
tensją do Hitlera za uprawianie 
irredenty w Tyrolu, którego się 
uroczyście wyrzekł- Hitler Dyl po­
no mocno skonsternowany, jako 
że w  tym wypadku istotnie nie je­

W jutrzejszym naszym numerze

o 10 stronaih druku
Czytelnicy znajdą — obok wszystkich wiadomości ostatnich — 

artykuły i  prace IRENY KRZYWICKIEJ, ADAMA PRÓCHNIKA, 
WIKTORA GROSZA, KAZIMIERZ A CZAPIŃSKIEGO, J. M. B , uwa­
gi L. Wlnteroka o najnowszej książce Henryka Tennenbauma, kro­
niki. felietony, sprawozdania i pełną tabelę loterii.

NIESZCZĘŚLIWA SOPA
Czy Państwo słyszeli kiedykol­

wiek o Sople? Cl, którzy zwiedzali 
londyński ogród zoologiczny parnię, 
ta ją  chyba żółwia .  olbrzyma, będą­
cego najstarszym mieszkańcem tej 
Instytucji, bo Uczącym 150 lat. Sopa 
ważyła 150 kg. 1 pochodziła z wysp 
Galapagos, słynących ze swoich żół­
wi . olbrzymów, które opisywane by 
ły już przez Darwina. Potężne to 
stworzenie nie żyje jednak, a  zabój 
ią  był maleńki, lecz jakże złośliwy 
zarazek grypy. Było to  w  r, 1 
gdy w Londynie szalała grypa. Nie 
uniknęła Jej również nieszczęsna 
Sopa. Zapalenie płuc, które się w 
przebiegu grypy wywiązało, dopro­
wadziło welerankę ogrodu zoologicz 
nego do grobu. Gdyby nie ten nie­
szczęśliwy wypadek, żyłaby Sopa 
Jeszcze długie lata.

Dla nauki jednak nie zginęła; wy­
pchany ten okaz znalazł zaszczytne 
miejsce w muzeum przyrodniczo-hi­

Rozpaczliwie podobny'VI
Poselstwo w łoskie w  Sztokhol­

m ie zaprotestowało przeciw  pew­
nym  ustępom  sztu k i „Zwycięzca" 
autora K a jm unka , wystaw ionej w  
stolicy Szw ecji, oraz przeciw  te­
m u, że  ak torzy  grający role kró­
la i  kanclerza, są łudząco podob  
n i do  króla w łoskiego i  do Mus- 
soliniego Poza tym  kostium y są 
w iernym i kop iam i strojów  włos­
kich.

D yrektor teatru oświadczył jed  
nak, że  n ie  ma m ow y o zm ianie

Kurs Spó łdzielczy  
w  W arszaw ie

W  niedzielę, dnia 26 b. m., o 
godz. 10-ej w  lokalu „Szklanych 
Domów", ul. Krasińskiego Nr. 10 
(Żoliborz), odbędzie się otwarcie 
kursu spółdzielczego, organizowa­
nego przez Centralną Sekcję Spół­
dzielczą Zarządu Głównego.

Sprostow anie
W  poprzednim numerze naszego 

pisma, podając na podstawie „Ku 
riera Polskiego" obrazki z życia 
obecnego Sejmu, wymieniliśmy na 
zwisko p. pos a Jaworskiego.

Otóż, jak  się okazuje, nie cho­
dziło o p. posła Franciszka Jawor 
skiego, lecz bohaterem owej przy­
gody sejmowej był poseł Bolesław 
Jankowski.

Stwierdzając powyższe, wyra­
żamy zarazem p. posiu ubolewa­
nie z powodu tej mimowolnie wy­
rządzonej mu przykrości.

go to była robota i wysłał natycfc 
miast do Austrii Gestapowców c< 
lem zbadania sytuacji. I wtedy to 
wykryło się sprzysiężenie opo­
zycji.

Czy unieszkodliwienie kierowm 
ków opozycji oznacza jej likwida­
cję, to dopiero przyszłość pokaże. 
Faktem bowiem jest, że ludność b. 
Austrii jest coraz bardziej nieza­
dowolona z rządów hitlerowskich, 
•czemu daje często wyraz, chociaż­
by w  formie demonstracji kobiet 
na rynkach, wrogim zachowaniu 
się wobec władz hitlerowskich I 
t. p. Hitlerowcom nie udała się po 
zyskać ludności b. Austrii i z w y­
jątkiem pierwszych po „anszlusie" 
dni sztucznego upojenia, hitlerow­
cy traktowani są jak okupanci, 
którzy tylko siłą trzymają się w 
tym kraju.

storycznym w  południowym Ken- 
sington (Londyn).

Niech nas jednak przykład biedne 
go żółwia czegoś nauczy, a przede- 
wszystkim tego, że grypy nie nale­
ży lekceważyć, bo w grę wchodzi 
życie. A nie trzeba wcale dożyć tak 
sędziwego wieku, aby los żółwia po. 
dzleUć. Grypa trafia  młodego i  s ta ­
rego, dla każdego będąc jednakowo 
niebezpieczna. Bądźmy zatym ostro­
żni 1 strzeżmy się grypy. A sposób 
do tego Jest wszak bardzo proaty- 
przez codzienne przyjmowanie ma. 
łych dawek chininy można się u* 
strzec przed grypą z prawie abso­
lutną pewnością. Słuchajmy rad Uc« 
nych lekarzy, którzy w swych pra­
cach o chininie jako środku zapo­
biegawczym przy grypie, polecają 
przyjmowanie chininy w  dawkach 
dziennych od 200 miligramów do 
300 miligramów.

■ ■■

tekstu , a co do  podobieństwa ma­
sek, to  zauważył, że  również nic  
poradzić n ie  może, ponieważ  
aktor grający rolę kanclerza je s t  
„rozpaczliwie podobny" do  Musso 
linie go. „

Edward Berth
Z m arł we Francji w yb itny  syn  

dy  balista Edw ard B erth , uczeń  
teoretyka syndyka lizm u  'ew o lucy j 
nego Jerzego Sorela.

B erth  napisał oprócz w ielu stu  
i i  ów, rozrzuconych p o  czasopis­
mach, książki o pow ażnej treści 
m yślow ej, ja k ; „Dialogi socjali­
styczne", „Ostatnie perspek tyw y  
socjalizm u", „W alka państw  czy  
w alka klas", „Koniec pew nej ku l  
tu ry"  „Bezeceństwa in telektuali­
stów".

Pckwiloraia
Na Głodne Dzieci HszpanD

Gołda Stanisław —  Bronowie* 
W ielkie zł. 3.

Fabryka Bielany zł 7.
Z dobrowolnych ofiar z odczy 

tu szoferów z dn. 17.2 zł. 3.80.
Młodzież Szkolna z Warsza* 

wy zł. 45.
Związek Służby Domowej w 

Krakowie zł. 15.50.
Na Robotnicze Towarzystwo 

Przyjaciół Dzieci
Duczyński Stefan zł. 5.
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Stawka na gen. Franco P o l s k i  robotnik a  w i e d z a
R zą d y  A n g lii i  F ra n c ji zde­

cydow ały  uznać rząd  gen. F ra ń  
co. Zw ło k a  w y n ik a  stąd, że S ta ­
n y  Zjednoczone są p rzeciw ne te  
m u  uznaniu  i  d la  tego A n g lia  i  
F ra n c ja  p ragnę łyby u ratow ać  
pozory, że n ie  sk ap itu lo w a ły  
przed  F ranco , lecz doszły z n im  
do kom prom isu i  uzys ka ły  od 
niego pew ne ustępstw a, ja k  np. 
am nestię d la repu b lika n ów  i  zo  
bów iązanie , że N iem cy  i  W ło ch y  
opuszczą H iszpanię.

A le  F ran c o  n a  żadne ustęp­
s tw a  iść n ie  chce. Żąda on bez­
w a ru n ko w e j k a p itu la c ji repu ­
b lik an ó w  i oddania w szystk ie j 
broni. Z  in ic ja ty w y  F ran c o  m a  
się n iebaw em  odbyć spotkanie  
je g o  z H it le re m  i  M ussolin im  
(podobno w  M ed io la n ie ), by 
w spólnie om ów ić dalsze postę­
powanie.

M ożna ju ż  śm iało  powiedzieć, 
że speku lacja  C ham berla ina na  
to , iż  przez swe b ierne poparcie 
Fran c o  pozyska go d la  siebie i  
odciągnie od N iem iec i W łoch, 
zaw iod ła . F ran c o  n ie je s t  p rze­
cież panem  siebie. H iszp a n ią  fa  
szystow ską rzą dzą H it le r  i  M us- 
solin i, rządzą w  sam ej H iszp a­
n ii, i je ś li się chce oczyścić H i ­
szpanię od najeźdźców , to  nie 
m ożna tego dopiąć przez rozm o  
w y  z Franco ,, an i n aw et przez  
kuszenie go pożyczkam i z C ity  
a n g ie ls k ie j, lecz trzeb a by  z a ry ­
zykow ać w a lk ę  z sam ym i n a­
jeźdźcam i. A  tego  przecież an i 
C h am b e rla in  an i D a la d ie r  z Bon  
netem  n ie  zrobią .

I  je s t  coś n iew ym ow nie  upo­
ka rza jąc eg o  w  ty m  w idow isku, 
ja k  dw a  potężne m ocars tw a za ­
b ie ga ją  u w asa la  B erlin a  i R zy  
m u o w zględy, w asa la, którego  
sam i w y n ieś li n a  szczyty , a  k tó ­
r y  n ie  p o tr a f i okazać „w dzięcz­
ności" za to. A  przecież n ie m o­
g ło  być inaczej, przecież H it le r  
i  M ussolin i n ie po to  t a k  b a r­
dzo się zaangażow ali w  H iszp a­
n ii, b y  pozwolić F ran c o  n a sa­
modzielność, a  z  d ru g ie j s tro n y  
F ran c o  ty lk o  przez bezwzględne 
zaprzedan ie  się N iem com  i  W io  
chom  m óg ł się doczekać zw y­
cięs tw  dotychczasowych.

W id ow isk o  je s t ty m  bardzie j 
upokarzające , że R epub lika  h i­
szpańska z M a d ry te m  ja k o  sto­
lic ą  p rzyg o to w u je  się do dalszej 
obrony i  n ie m y ś li o  k a p itu la ­
c j i .  W  ta k ie j o to c h w ili u s iłu je  
się w b ić  nóż w  p lecy Republice 
i sparaliżow ać je j  zd um iew ają­
ce bohaterstw o. M a  się w ra że­
n ie , że to  bohaters tw o  poprostu  
kole w  oczy geszefciarzy lor, 
dyńsko -  p ary sk ic h , że tęskn ią  
do c h w ili, k ied y  będą m og li t r a ­
kto w a ć  N e g rin a , ja ko ... rokosza 
n in a  wobec „ le g a ln e j"  w ładzy  
gen. F ranco . C zy p rzyn a jm n ie j 
wówczas zgodzą się n a  ta k ą  sa­
m ą n ie in te rw encję , ja k  wobec 
faszys tów ?  O , to  się n ie  poka- 
łe ...

A le  ju ż  te ra z  zarysow u je  się 
w y raźn ie , że spraw a hiszpań­
ska, naw et w  ra z ie  pełnego zw y  
cięstw a F ran c o , n ie  ty lk o  nie 
będzie zakończona, lecz dopiero  
w  now ą, m oże ostrze jszą jesz­
cze w e jd zie  fazę . Przez ca ły  czas 
w o jn y  h iszpańsk ie j m ów iło  się 
o lo k a liza c ji k o n flik tu , ja k o  o 
rzeczy najw ażn ie js ze j, d la  k tó ­
re j poświęcono R epublikę. A le  
dopiero  po zw ycięstw ie  Franco  
sp ra w a h iszpańska stanie się 
kością n iezgody m iędzy A n g lią  
i F ra n c ją , a  W łocham i i  N ie m ­
cam i, s tan ie  się k o n flik te m  m ię­

Tragedia pod ziemia
Na kopalni „Walenty Wawel" 

’ Radzie Śląskiej na skutek 
■strząsu podziemnego oderwały 
ię ze stropu zwały węgla, które 
asypały trzech górników Jeden 
zasypanych rębacz Jerzy Men­

DO NASZYCH CZYTELNIKÓW
Prenumeratę naszego wydawnictwa zamawiać można w  dowol 

nym dniu. Oplata miesięczna z doręczeniem do domu w Warsza 
wie lub przesyłką przez pocztę w y n o s i z ł .  2 .5 0  

Przy zamawianiu pisma i przekazywaniu wpłat, prosimy o poda­
wanie czytelnych i dokładnych adresów dia uniknięcia opóźnień
w ekspedycji. Administracja

dzynarodow ym , n ie m ów iąc ju ż  
o ty m , że o n orm alnym , spokoj­
n ym  ro zw o ju  faszys tow skie j 
H iszp a n ii naw et m yśleć n ie mo­
żna. D w a  i  pó ł ro k u  w o jn y  po­
ka za ły , że naród h iszpański nie  
d a się zaprząc w  ja rzm o  n iew o­
li...

S taw ka  n a F ran c o  b y ła  ze 
stro n y A n g lii i F ra n c ji, p o m ija ­
ją c  ju ż  w szelk ie w zględy n a tu ­
r y  m o ra ln e j, o raz w zg lędy na

Budżet Min. Sprawiedliwości
Im w iększy bedzie budżet Oświaty tym  m niej bedzie w iezień

Uposażenie sędziów i  prokurato I Przypomina, że im większy bę- Wśród więźniów politycznych znacz-
rów było giownym tematem oma- dzie budżet Oświaty, tym mniej- 
wianym w  dyskusji nad budżetem sza będzie praca policji i służby 
Sprawiedliwości. Mówił o tym za1 więziennej.
równo sprawozdawca, jak i posło­
wie, uczestniczący w  dyskusji.

Wydatki na więziennictwo są w 
rozpatrywanym budżecie większe 
o 1.951.000, niż w budżecie tego­
rocznym. Wiąże się to ze zwięk­
szeniem, etatów przeznaczonych 
na obsadzenie stanowisk więzien­
nych na ziemiach odzyskanych.

UTRZYMANIE WIĘŹNIÓW 
Na utrzymanie więźniów prelimi­

nuje się — 10.581.000, czyli o 
1.211.000 więcej niż w roku po­
przednim. Jest to wynikiem zwię-: . . . .  . ................. .. m u u h i i  juiwiyzau pióci aiwuiic
ta e n .a  zaludnienia więzień, które , ;lecjal„ych a .  wtęz„lów
ma stałą tendencję wzrostu. Koszt kw. „ ls w, „ m4w
wyżywienia więźniów, Przyjmując ,
przeciętne zaludnień" w w ię z ie .^ , Kw„ t „  „
mach ■ zakładach państwowych aa M
75.00°. a w aresztach komunał- ,owln.  KW„ H,  „ rodowoMow,.  
nych na — 2.000 przy normie 35 
groszy dziennie w więzieniach pań 
stwowych i 60 groszy w  aresztach 
komunalnych wyniósł by 10.019.250 
złotych.

Pojemność państwowych zakła­
dów penitenq'alnych wynosi 50.419 
miejsc i zwiększyła się w  stosun­
ku do roku ubiegłego o 6.386- 

NIEZAWISŁOŚĆ SĘDZIÓW
Pos. Bartuś (adwokat ze ślą­

ska) powołuje się na głosy opinii, 
że wymiar sprawiedliwości toczy 
się po równi pochyłej. Art. IlOc 
i 107c prawa o ustroju sądów po­
wszechnych niszczą zasadę nieza­
wisłości sędziowskiej, zezwalając 
t  zw. kompletowi trzech na po- 
siedzeniu niejawnym zwolnić lub 
przenieść sędziego nawet w  prze­
ciągu 24 godzin. Orzeczenie takie 
jest niezasksrżalne, ani nie wyma­
ga uzasadnienia. Jednocześnie 
zwolnienie kancelisty lub woźnego 
sądowego może nastąpić jedynie 
w  drodze dyscyplinarnej.

Mówca domaga się nowelizacji 
tych dwuch artykułów jako nie­
zgodnych z Konstytucją.

IM WIĘCEJ OŚWIATY, TYM 
MNIEJ WIĘZIEŃ.

Pos. Cieplak omawia sprawę 
urlopów zdrowotnych więźniów i 
przypomina, że głośny wampir 
łódzki Grtlning zamordował pod­
czas 2-miesięcznego urlopu chłop 
ca i  dziewczynkę.

PUDER 
z  P U  S IK I E M

J . 5 T A C H wabszawa

cel poniósł śmierć na miejscu. 
L-adowacz Roman Stylec został 
pokaleczony. Trzeciego z zasypa­
nych Henryka Breji dotychczas 
nie wydobyto.

p o lityk ę  bieżącą, n a jba rd z ie j 
krótkow zroczna z pu n ktu  widzę  
n ia  dalszych perspektyw  p o lity  
cznych.

A le  M a d ry t  jeszcze n ie  d o ż y ł  
bron i i p rzez to , jeszcze... opó­
źn ia  ostateczną klęskę przew idu  
ją cych  m ężów  stanu  z  L o n dy­
nu  i  P a ry ża , k tó rz y  n aw et tego  
docenić należycie n ie  p o tra f ią ;  
ta k  im  śpieszno do ka p itu lac ji..

(J M B )

O ODSEPAROWANIE WIĘŹ­
NIÓW POLITYCZNYCH OD KRY 

MINALNYCH.
Pos. Nawrocki (Ukr-) domaga 

się odseparowania więźniów poli­
tycznych od kryminalnych.

Mówca powiada:
„Więźniowie polityczni, to  prze­

ważnie młodociani, kierujący się po­
budkami idealnym. Umieszcza się 
ich w więzieniach ogólnych, gdzie są 
narażeni na poddawanie się wpły­
wom destrukcyjnym więźniów pos­
politych. Kwestię tę  możnaby z po­
żytkiem rozwiązać przez stworzenie

Ostatnie
Ulica „Robotnika

« „Bajratu*1
w  W arszawie

W czwartek odbyło się w War­
szawie 50-te posiedzenie Tymcz. 
Rady Miejskiej. Na posiedzeniu ko 
misaryczny prezydent St. Starzyń­
ski oświadczył, że wobec spodzie­
wanego już w  najbliższym czasie 
zwołania nowej Rady Miejskiej z 
wyboru, posiedzenie dzisiejsze 
zamknie prawdopodobnie okres 
działalności Tymcz. Rady Miejsk., 
a po ukonstytuowaniu nowego Za 
rządu w najbliższym czasie zakon 
czy swą działalność również Tym­
czasowy Zarząd Miejski. W  zwią­
zku z powyższym p. Starzyński 
przedłożył zebranym, nie grzeszące 
skromnością sprawozdanie, z któ­
rego wynikało niezbicie, iż dopie­

Częściowe unieważnienie
w yników  wyborów  w  12-ym  o u ęg u  stolicy

Ministerium spraw wewnętrz­
nych, rozważając zgłoszone prote­
sty i analizując wyniki wyborów 
do Rady Miejskiej w Warszawie 
unieważniło częściowy wynik wy­
borów w  12-ym okręgu (Wola). 
W  okręgu tym unieważniony zo­
stał mandat trzeciego zastępcy z 
listy Nr. 1 p. Wacława Mrozow­

WKkś z całej Polski
DEZERTER RUMUŃSKI
UDAWAŁ URZĘDNIKA 

Policja państwowa aresztowała
w powiecie kosowskim niejakie­
go Andruka, który przedstawiając 
się jako urzędnik skarbowy, zmu 
szał emerytów, inwalidów do na­
bywania różnych obligacj, grożąc 
c fnięciem emerytur. Andruk ma 
być dezerterem z armii rumuń­
skiej.
SKAZANIE FABRYKANTA ZA 

PRZEKROCZENIA USTAWY 
O CZASIE PRACY

Sąd okręgowy w Wilnie, na 
sesji wyjazdowej w Postawach, 
rozpoznawał sprawę kierownika 
fabryki dykt w Połowie, powiat 
Postawski, Bermana Kusiela, os­
karżonego o „atrudnianie robotni 
ków w fabryce ponad normy nsta 
lone ustawą o czasie pracy w prze

W  masach pracujących Polski 
wyrósł ostatnio wielki głód wie­
dzy. Robotnik — nie tylko wiel­
kich miast, ale także mniejszych 
miasteczek i osiedli — stara się 
wyzyskać każdą sposobność, 
by ten głód zaspokoić. Szybki roz 
wój prasy socjalistycznej świad­
czy o tym bardzo wyraźnie.

świadczy o tym także bieżąca 
praktyka TUR-a. Rośnie, coraz

ny odsetek stanowią Ukraińcy (Głos: 
To nie dobrze). Są to przeważnie lu 
dzie młodzi, wyznający te  same, co 
1 my, idee, a  tylko różniący się me­
todami postępowania, działający nie­
prawnie. Jednak mimo to muszą być 
nam bliscy".

PODBURZAJĄCE 
WYDAWNICTWA 

Pos. Schwarzbart apeluje do mi 
nistra Sprawiedliwości w sprawie 
degradujących ludność żydowską 
moralnie i prawnie w  opinii pub­
licznej wydawnictw.

W dalszej dyskusji pos. Jóź- 
włak wystąpił w obronie pikiecia 
rzy, pos. zaś żenczykowski w  ob 
ronię aplikantów sądowych, któ. 
rych słusznie ze względu na wa­
runki pracy i uposażenia nazwał 
„białymi murzynami".

Po przemówieniu referenta dys. 
kusję wyczerpano.

ro komisaryczny zarząd i pracu­
jąca z nim we wzruszającej zgo­
dzie Tymcz. Rada Miejska — po­
trafiła odpowiednio zarządzać ma­
jątkiem miejskim i na odpowiednie 
tory wprowadzić politykę gminy.

Następnie Tymcz. Rada prze­
prowadziła szereg uchwał o donio 
słym znaczeniu dla miasta, jak m. 
in. sprawę ogólnego i szczegóło­
wego planu zabudowania dzielnicy 
im. Marszalka J. Piłsudskiego wraz 
z ustaleniem nazw ulic (m. in. uli­
ca „Robotnika"), oraz sprawę u- 
działu m. st. Warszawy w  spółce 
akcyjnej dla prowadzenia teatrów 
operowych i  dramatycznych w 
Warszawie.

skiego, na którego miejsce wcho­
dzi p. Marceli Rutkowski, który 
otrzymał o blisko 200 głosów wię­
cej.

W  dniu wczorajszym błąd ten 
został sprostowany w  rozleplo. 
nych na W oli plakatach Głównej 
Komisji Wyborczej. (PAT).

mysie i handlu, oraz w niedziele 
i święta.

Za powyższe wykroczenia Ber­
man Kusiel został ukarany w dro 
dze karno-administracyjnej orze­
czeniem inspektora pracy karą 
aresztu na przeciąg 6 tygodni. Na 
skutek odwołania się nkaranego 
do sądn, Sąd po rozpoznaniu spra 
wy orzeczenia inspektora pracy 
zatwierdził, skazując obwinione­
go na 6 tygodni bezwzględnego 
aresztu.

PIJACY ZDEMOLOWALI CELĘ 
ARESZTANCKĄ

Dwa mieszkańcy Zblewa, po o- 
piciu się, pobili strażnika kolejo 
wego, podarli mundnr na nim i 
stawiali opór policji. Osadzeni w 
areszcie zdemolowali całkowicie 
celę więzienną.

Z prac T.U.R.-a
bardziej rośnie w  masach potrze­
ba wykładów i kursów. Frekwen­
cja na odczytach, jak zaraz zoba­
czymy, ogromna. To już nie są 
drobne „odczycikl" starego typu, 
to nieraz ogromne odczyty, groma 
dzące do 1000 — 1500 słuchaczy. 
To już nieomal cale masowe zgro 
madzenia, z największym napię­
ciem śledzące wywody prelegen­
ta, które bynajmniej nie zawsze 
są łatwe.

Zacznijmy od kursów, których 
jest coraz więcej. Dziś nawet naj 
mniejsze oddziały TUR-a starają 
się organizować kursy, bo robot­
nicy pragną wiedzy pogłębionej. 
Pisaliśmy o rozwoju kursów Tu- 
rowych przed paru miesiącami.

Gdy piszemy te słowa, dobiega 
końca Centralny Kurs Zimowy Tu 
ra (internatowy), zorganizowany 
przez Zarząd Główny w  Warsza­
wie na Żoliborzu. Słuchacze przy­
byli z różnych stron kraju, między 
innymi i z Zaolzia. Cały zapowie­
dziany program został wykonany. 
Po tym Centralnym Kursie nastą­
pi podobny kurs dla młodzieży, zor 
ganizowany wspólnie z Centrak 
nym Wydziałem Młodzieży PPS. 
Po kursie dla młodzieży (już na 
święta Wielkanocne) rozpocznie 
się w Warszawie centralny kurs 
czerwonoharcerskł. Jeszcze póź­
niej (już w  lecie) zostanie zorga­
nizowany centralny kurs rolny— 
dla działaczy wiejskich, dla pra­
cowników rolnych.

To są kursy centralne, interna­
towe, całodzienne. Prowincja urzą 
dza przeważnie kursy wieczoro­
we lub niedzielne. Dużo jest kur­
sów samorządowych. Oto np. skoń 
czyi się samorządowy kur® we 
Włocławku, liczył 26 słuchaczy, 
18 godz. wykładowych. Podobny 
kurs urządził mały Sochaczew w 
swym schludnym, niedawno zbu­
dowanym domku. Obok wykładów 
samorządowych nie zbrakło wy­
kładów zasadniczych, ideologicz­
nych. Przystąpiły do zorganizowa 
nia kursu samorządowego także 
Siedlce. W Kielcach zakończył się 
już 2-gi kurs. W Tomaszowie Ma 
zowieckim piszący te słowa 
inaugurował w  niedzielę 19 lute­
go społeczny kurs ogólnokształcą 
cy, liczący 80 robotników. Haj­
nówka po świetnym swym zwycię 
stwie samorządowym organizuje 
kurs w  marcu. Końskie zakończyły 
swój kurs, ale zamierzają systema 
tyczne wykłady prowadzić dalej. 
Samorządowy kurs organizuje 
Mińsk Mazowiecki. Ba! nawet da 
leki Łuck (na Wołyniu) przystę­
puje do organizacji kursu własny­
mi sitami.

Z większych miast Łódź organi 
zuje kurs kobiecy. Kraków zorga 
niżowa! cały szereg różnych kur 
sów: samorządowy, publiczny 
(społeczny) i kilka t. zw. „klas" 
(na sposób angielski), poświęco­
nych studiom nad ekonomią, fizy­
ką przy pomocy docentów uniwer 
sytetu i akademii Górniczej pp. 
Hagemayera i Staronki. Publicz­
ne cykle „W ielcy Przyrodnicy" i 
„Kultura Polski Spółczesnej" uzu 
pełniają całość. Specjalna broszu 
ra orientuje w cafoścl kursów 
Krakowa. Warszawa rozpoczęła 
niedawno wieczorową szkolę spo 
łeczną, a poza tym od jesieni bez 
przerwy prowadzi „Studium spo­
łeczne" (na poziomie wyższym).

Jak widzimy z tego przeglądu

0 .
i warunków pracy na Śląsku
PAT. donosi:
W  bieżącym tygodniu uda się 

na Górny Śląsk główny inspektor 
pracy dr. M. Klott. Wyjazd głów­
nego inspektora związany jest z 
pracami nad uporządkowaniem 
prawnym rad zakładowych na Ślą­
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kursów (naturalnie bynajmniej nie 
obejmującego całości) działalność 
kursowa jest coraz bardziej inten 
sywna. Naturalnie, miejscowości 
mniejsze i dalsze napotykają nie­
raz duże trudności w  zdobywaniu 
prelegentów. Oczywiście Zarząd 
Gł. Tura śpieszy z pomocą.

Przejdźmy na chwilę do wykła 
dów oderwanych, przeważnie na 
tematy aktualne. Tu obserwujemy 
z reguły frekwencję olbrzymią, 
często maksymalną. Pozwolę so­
bie przytoczyć parę przykładów z 
własnej praktyki w  ostatnich ty­
godniach — (biorę miejscowości 
mniejsze): Sochaczew —  800, To 
maszów — 750, Zawiercie — 800. 
Na wykładzie tow. Niedziałkow­
skiego w Sosnowcu było 1325 o- 
sób, tow. Próchnika w Radomsku 
— 600, tow. Piotrowskiego w  Gdy 
ni — 650, tow. Garlickiego w  Za­
wierciu — 600 i  Łowiczu —  700. 
i t . d. To nie są jeszcze największe 
cyfry. Drobniejsze miejscowości 
prelegenci Turowi łączą po kilka 
metodą objazdową (tow. L. Cloł- 
koszowa w  Zach. Małopolsce).

Porządek, cisza, uwaga na wy 
kładach są wzorowe. Trzeba 
stwierdzić, że kultura odczytowa 
na prowincji podniosła się ogrom 
nie. W  Tomaszowie na zaprosze­
niach przeczytałem adnotację: „z 
chwilą rozpoczęcia odczytu drzwi 
na salę zostaną zamknięte i wstęp 
wzbroniony". Przytłaczającą więk­
szość stanowią na salach robot­
nicy.

Zaznaczymy jeszcze współpracę 
z chłopami Tak Tur został zapro 
szony na wykłady do chłopskiego 
uniwersytetu w  Gaci; wykładać 
ma tow. Ciołkosz. Zaznaczamy 
dalej współpracę z nauczyciel­
stwem z ŻNP. Wymieniamy także 
nową formę odczytowej pracy dla 
poszczególnych gałęzi przemysłu. 
Oto 5 marca w  Pabianicach ma 
się odbyć konferencja oświatowo- 
zawodowa, zorganizowana przez 
TUR. przy pomocy zw. zawodo­
wego włókniarzy. Cały szereg 
prelegentów, w tej liczbie specja­
listów -  ekonomistów, ma omówić 
warunki rozwoju przemysłu włók 
nistego i  warunki pracy proleta­
riuszy —  włókniarzy.

Tak wszechstronnie rozwija się 
praca wykładowa Tura — wśród 
rosnącego wielkiego zainteresowa 
nia mas. Zdarzają się jednak, cho 
ciąż rzadko, takie niemile Incy­
denty, jak atak różnych „narodów 
ców" (z kamieniami 1 pałami w  
rękach) na odczyt tow. Matuszew­
skiego w Rypinie...

Uzupełnieniem prasy wykłado­
wej są wydawnictwa TUR O nich 
wypadnie napisać obszerniej od­
dzielnie. Na razie zaznaczymy tył 
ko, że niezadługo ma ukazać się 
niewielka praca dra Próchnika o 
Wielkiej Francuskiej Rewo'ucji 
(spowodu 150-ej rocznicy). Pla­
ny wydawnicze TUR są bardzo 
rozlegle.

K. CZAPIŃSKI

sku Cieszyńskim oraz z rokowania 
mi w  sprawie warunków pracy w  
niektórych działach przemysłu. W 
sprawach tych dyrektor Klott od­
będzie konferencje z zainteresowa 
nymi czynnikami.
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TEA TR  POLSKI. OBRONA KSAN 
T Y P Y , komedia w  3-ch aktach L. 
H. M ORSTINA. Reżyseria ED­
M UNDA W IERCIŃSKIEGO.

Obrona Ksantypy? Przed kim? 
Ksahtypa od wielu lat jest już w 
opinii świata zrehabilitowana. — 
Ksantypa dawno przestała być sy 
nonimem megiery i baby z pieklą 
rodem, a stała się idealną żoną, 
kochającą i troskliwą matką oraz 
wzorową i zabiegliwą gospody­
nią domu, a gdy niedawno w 
sprzeczce z pewną niewiastą — 
nomina sunt odiosa —  rzuciłem 
jej w  uniesieniu obelgę „T y , ty, 
Ksantypo!“ , otrzymałem w  podzię 
ce, jeden z najczarowniejszyclt 
pod słońcem uśmiechów tudzież 
zakończenie sprzeczki zupełną ka 
pitulacją przeciwnika.

Nie pamiętam, kto przeprowa­
dził rehabilitację pamięci małżon­
ki Sokratesa i nie wiem, kto wy­
stąpił z inicjatwą. Może sufrażyst 
ki angielskie, może Związek Pra­
cy Obywatelskiej Kobiet, a może 
masoni. Powtarzam —  nie wiem.

Morstin w  swej komedii wpro­
wadza nas w świat starożytnej 
Hellady i  pokazuje nam kilka lat 
pożycia małżeńskiego Sokratesa z 
Ksantypą. I w  ten sposób pragnie 
uzasadnić i usprawiedliwić reha­
bilitację Ksantypy.

i Jesteśmy więc w  Atenach za 
czasów Perykiesa i Aspazji, w 
przededniu uroczystości ku czci 
Dionizosa w  Atenach spodziewa­
ny jest olbrzymi napływ turystów, 
którzy przybędą do stolicy ze 
wszystkich wysp Archipelagu za 
biletami zniżkowymi, wyjednany­
mi u rządu przez Ateńską Ligę Tu.

| rystyki, na której czele stoi wice 
archont komunikacji, o których to 

i szczegółach autor raczył zapom-
] nieć.

A prawdopodobnie tak musiało
| się dziać w najjaśniejszej republi­

ce ateńskiej, bo i inne detale życia 
w Atenach wcale nie różnią się od 
naszej współczesnej rzeczywisto.

I ści. I tam władze wydawały za­
rządzenia w praktyce niewykonal 
ne. I tam władze nakazywały bie-
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lenie frontonów domów. I tam o- 
pinia publiczna domagała się od 
śpiewaka, by śpiewał, a nie prze­
mawiał 1 wtrącał się do polity­
ki, w myśl powiedzonka Apellesa 
ne sutor supra crepidam (szewcze, 
trzymaj się swego kopyta). Wresz 
cie i  tam, w Atenach, byli głodni i 
syci, wyzyskujący i  wyzyskiwani, 
panowie i  słudzy, bogaci i niewol­
nicy.

A po tej słonecznej ziemi, po u- 
licach Aten, chodzi myśliciel, przy 
błęda boży, człowiek, którego kró 
lestwo nie z tego świata, po uszy 
tkwiący w  abstrakcie, żyjący po 
tamtej stronie dobrego i złego, nie 
znający wartości pieniądza, nie­
zdolny do zarobienia obola I bez 
złamanego obola w  kieszeniach 
chitona, Sokrates, rozrzucający na 
prawo i na lewo skarby swych 
myśli. Mówi o bycie I niebycie, 
pięknie o muzyce, o poezji, o sztu 
ce, a słów jego słuchają wszyscy, 
łakną ich biedni i bogaci...

A tymczasem życie nie jest ro­
mansem, a dom trzeba utrzymy­
wać, ubierać się trzeba, podatki 
płacić należy i to wszystkie kłopo­
ty przy tak sławnym mężu spada­
ją na barki Ksantypy. Cóż dziwne 
go, że nieraz, gdy los bardziej do 
piecze Ksantypie, daje upust wez­
branemu żalowi do sławnego mę­
ża ponad którego wołałaby naj­
zwyklejszego prostaka, który by 
miast laurów znosił do domu za­
pracowane drachmy.

Ksantypa w  komedii Morstina 
jest jeszcze młodą 1 powabną ko­
bietą, na którą zastawia sidła z ło -1

ta młodzież ateńska. Ksantypa już 
już zdaje się gotowa ulec kusze-1 
niom Charinidesa, namawiającego, TENIS 
ją do opuszczenia męża, lecz w o - , ——— —-
■itahfei chwili eóre bierze cios o . 1PRZED KONFERENCJĄ PUCHARU j  n a T n i l  ™ O W E € O  ŚRODKOWEJ EUROPY

zaradnym filozofem i Ksantypa po 
zostaje przy boku Sokratesa, by

W nadchodzącą sobolą, dnia 25 b. m., 
w jednej z sal PUWF. odbędzie się kon 
ferencja delegatów państw, biorących u- 
dział w rozgrywkach o pnehar tenisowy 
Środkowej Europy.

dalej dźwigać ciężkie jarzmo żo­
ny stawnego męża.

Kśantypę gra Modzelewska, roz­
taczając przed widzami czar swe­
go wszechstronnego
torsklćgO. Sokratesem jest Wo- powiedri od Związku Szwajcarskiego, 
szczerówicz, dający Świetną m a- ' który nie zawiadom.! do tej pory, czy 
Skę filozofa greckiego. Nie jest wi b«d*«e reprezentowany na konferencji, 
na aktora, jeśli widz wychodzi z Z"l<«k oad..t.l Rn. w k,£
w  o n , J 3 rym zawiadamia o rezygnacji z udziału
teatru bez głębokiego przekona- w pucharze. Włosi motywują swoją de- 
nia, że Sokrates był naprawdę — 'cyiję powołaniem do wojska szeregu irh 
mędrcem... Świetną sylwetkę nie- ' najlepszych graciy, e mianowicie Cane- 
wolnika Sokratesa Tyreusza. prze , 1
biegłego stogi z galerii sldg M e  .
ra i Beaumarchais ego dał Kon- (Davis _  Cup, mjstrzostwa Wimbledo- 
drat. nu Francji, Szwajcarii i Niemiec) mógł-

Resztę obsady tworzą panie Ni b/  on Wli«ć n ilia ł w rozgrywkach Pu- 
czewska (modelka,. Żabczyńska(
(niewolnica), WilantlOWSłCi (Lharntl zadecyduje sobotnia kon-
des), Kaczmarski (malarz), Pichel ferencja.
Ski (AgatOn), Żeleński (Arystode- Na konferencji, której przewodniczyć 
mos-, Michalak (Fedros), Butkie- b?dzie Prezc» p- ini- Edw- Miller omó- 
w ic i (lekarz,. Krzewiński (urzęd. | -
nik skarbowy), Myszkiewicz (garn wek pucharowych, projekty ewentua.nej 
carz), wreszcie pp. Dorowski, Kor- reorganizacji rozgrywek, oraz losowanie 
dowski i Koecher (niewolnicy) oraz
p. Aniela Rolandowa (flecistka).

Reżyseria p. Wiercińskiego po­
mysłowa i staranna.

Komedia Morstina ma wszelkie
dane do długiego żywota na sce- 
nie Teatru Polskiego.

Robo

Udział w konferencji zgłosili dotych- 
las Jugosłowianie, którzy przysyłają

kunsztu ak i dw6ch delegatów i Węgrzy (2 dclega- Kunsztu aK-!tów J< PZLT jpo(kiewil się jełłCłe od.

P n  cownicy um /słow i woJa g
o le  en fron t z  robotnikam i i chłopam i

Kilka delegatów, przemawia? 
jąc na nadzwyczajnym zjeździć, 
zwołanym przez CKP do Warsza­
wy w dniu 21 b. m., podkreślało 
konieczność nawiązania ściślejsze­
go kontaktu z klasowymi związ­
kami zawodowymi oraz zorganizo 
wanym ruchem chłopskim, Musi

f  dalszym wypadku zjed 
szystkich ludzi pracy,
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wadzone, zawody rozegrane zostaną I dwaj skoczkowie szwajcarscy, braci* 
w kocóu b. m. F ritz i Christian Kaufmann.

__.  Christian ruszył z rozbiegu wspo-
POLSKA ZRF.M1SOUAŁA mnianej skoczni zbyt wcześnie z* 

Z WĘGRAMI Fritzem i obaj skoczkowie wpadU
W czwartek na mistrzostwach a- na siebie przy odbiciu się z progu 

kademicklch świata w Lillehammer. skoczni. Obaj skoczkowie upadU tak 
Polska rozegrała mecz hokejowy z nieszczęśliwie, że Fritz doznał złama

wywalczając wynik remi-

R.łitś w o m

nia żebra, łopatki oraz wstrząsu 
mózgu, a  Christian — złamania le­
wego ramienia.

mawwo
Słynny angielski klub piłkarski 

Arsenał zawiadomił Śląski Związek, 
piłkarski, że Anglicy nie będą mo- W niedzielę dnia 26 lutego odbę- 
gli wystąpić w tym roku na Śląsku; dzie się Walne Zebranie Polskiego 
ze względu na zmianę m arszruty; Zw. Kolarskiego. Ze sprawozdania 
drużyny po kontynencie. Śląski O- Zarządu za tok ubiegły wynika, że 
kręgowy Związek Piłkarski pozosta- sport kolarski w terenie rozwija się 
je jednak w kontakcie ze Związkiem I pomyślhie.
angielskim, który przyrzekł Śląza­
kom wysłanie do Polski jednego z te 
gorocznych finalistów pucharu An­
glii. Śląsk zatym zobaczy angiel­
skich piłkarzy w roku bieżącym.

NARCIARSTWO
NIESZCZĘŚLIWE WYPADEK 

NA SKOCZNI
Na skoczni narciarskiej w Pontre- 

sina doznali nieszcęśllwego wypadku

W roku 1937 do P. Z. Kol. należa­
ło 120 klubów kolarskich, za rok 
sprawozdawczy ubyło 6, a przybyło 
15 klubów. Stan na styczeń b. r. wy­
nosi 129 klubów 1 organizacyj kolar­
skich. Najwięcej klubów kolarskich - 
posiada okręg warszawski, bo 49, 
łódzki — 29, śląski — 12. poznań- 
sik — 11, pomorski — 9, lwowski —
8, krakowski — 8, a podokręgi wi­
leński — 2 t wołyński — 1.

Wyższa Szkoła Badania
Środków Spożywczych

W środę na międzynarodowym tur 
nleju tenisowym w Beaulleu wszys­
cy polscy tenisiści ponieśli porażki.

W grze pojedyńczej panów Tło- 
czyński w trzeciej turze przegrał ze 
Swolem (Holoandia 4:6, 1:6.

W grze podwójnej panów para Tło 
czyńskl — Baworowskl przegrała z 
parą Schaff — Belaford 1:6, 2:6.

Siodówna walczy jeszcze w grze 
podwójnej i mieszanej.

HOKEI

Miejsce i termin rozegrania fina-
tak  fizycznej, jak  i umysłowej, ce łów hokejowych mistrzoatw Polski 
• .. . . . .  Ka nnnnl nienewne Pnnlewnż. w pa­lem  zrealizowania wszystkich po­
stulatów, wynikających z kardy­
nalnej zasady sprawiedliwości spo 
lecznej. (P.A.A.)

. nadal niepewne. Ponieważ 
lej Polsce nie ma lodu, mistrzostwa 
mogą się odbyć Jedynie na sztucz­
nym lodowisku w Katowicach. W tej 
sprawie prowadzone są  pertraktacje 
z zarządem lodowiska. O He per­
traktacje te zostaną do końca dopro

Z inicjatywy prof. Bronisława 
Koskowskiego — prezesa T.wa 
Przyjaciół Wydziału i  Oddziałów 
Farmaceutycznych przy Uniwersy 
łetach w Polsce odbyło się zebra­
nie Komitetu Organizacyjnego 
Wyższej Szkoły Badania środków 
Spożywczych. W skład Komitetu 
wchodzą przedstawiciele wszyst­
kich naukowych i zawodowych or 
ganłzacji farmaceutycznych. Zada 
niem Szkoły będzie specjalizowa­
nie pod względem praktycznym 
magistrów farmacji w dziedzinie 
badania produktów spożywczych 
I przedmiotów użytku.

Wśród innych zawodów, inte­
resujących się zagadnieniem ba­
dania środków spożywczych, naj­
bardziej predestynowani dO pełnie

nia tych obowiązków — są farma 
ceuci, którzy posiadają ogólne wy 
kształcenie przyrodnicze, oraz 
przechodzą podczas słudiów uni­
wersyteckich —  kurs badania 
środków spożywczych.
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27161 225 714 28057 483 625 757 29078 
659 73 823 43 30292 31545 667 843 924 
32469 95 704 86 875 976 33066 390 702 
919 34 34666 753 35388 485 36700 871 
37190 241 669 39040 191 315 23 561 911 
40140 534 952 41347 515 42212 801 05 
43872 44180 662 772 45058 174 443 
986 46233 359 402 965 47009 161 256 
18219 357 565 97 838 49115 36 345 
50033 47 669 929 51591 52238 622 875 
935 53033 385 525 882 919 54225 334 646 
705 878 908 55687 726 56121 238 384 731 
49 57113 207 533 860 58453 59380 674 
816 974 60404 626 873 61006 62133 225 
956 63013 64462 897 65460 540 742 66148 
516 67786 502 868 68066 135 47 75 896 
69268 70049 71334 98 422 505 95 72135 
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K ąiik radiowy
KU CZCI F. NULLO

Dn. 26 lutego o godz. 17.15 w 
programie Warszawy II usłyszą ra- ' 
dlosłuchacze transmisję z odsłonięcia 
pomnika pik. Francesco Nullo, który 
walczył w Powstaniu Styczniowym 
i  poległ na ziemi polskiej.

Raiiio warszawskie
SOBOTA, 25 lutego

WARSZAWA I: 6.30 Pieśń. 8.35 
Gimnastyka. 6.50 Muz. (płyty). 7-00 
Dziennik. 7.15 Muz. (płyty)- 8.00 
Aud. dla szkół. 11.00 „śpiewajmy 
piosenki". 11.25 Muz. lekka na orga­
nach Wurlitzera (płyty). 12.03 Aud, 
polud. 15.00 Aud. dla dzieci (z Kwi­
kowa). 15.30 Muz. obiadowa ze Lwo 
wa. 16.00 Dziennik. Wiad. gospód. 
16.20 Kronika literacka. 16.35 „Syl- 
wetki kompozytorów polskich": Ro­
man Statkov.skl. 17.45 Webiollt, le- 
chllla i polska bawełna — pog. 18.00 
Aud. dla wsi. 18.30 Aud. dla Pola­
ków za granicą. 19.15 Polska mu. 
zyka operetkowa. 20.35 Aud. lnform. 
21.00 „Fantazja cygańska" — trans 
misja z Budapesztu. 2135 Koncert 
rozrywkowy. W przerwie: 22.55 Prze 
gląd prasy 1 dziennik. 23.05 Wlad. 
z Polski w Języku nlem.

WARSZAWA II: 14.00 Berlińskie 
Orkiestry Symfoniczne (płyty). 
15.00 Wiad. sportowe 1 parę inform.
15.10 Koncert muzyki polskiej. Anna 
Drwlężanka (mezzosopran) 1 Ludwik 
Kurkiewlcz (klarnet). 15.45 Życie 
kulturalne stelicy. 16J55 Program. 
16.00 Muzyka lekka 1 tan. (płyty). 
17.35 Rec. śpiewaczy Anatola Wroń­
skiego.

NIEDZIELA, 20 lutego
WARSZAWA I: 7.15 Pleśń. 7.20 

Koncert poranny ze Lwowa. 8.00 
Dziennik. 3.15 Aud. dla wsi. 0.15 
Nab. z Miechowa. 11.45 Przegląd wy 
dawnlctw. 12.00 Hejnał. 12.03 Pora­
nek symf. 13.00 Wyjątki z Pism Jó­
zefa Piłsudskiego. 13.05 Przegląd 
kulturalny. 13.15 Muzyka obiadowa 
(z Wilna). W przerwie: o godz. 13.45 
„Radio w świetlicy". 14.40 „Wszyst­
kiego po trochu". 16.30 Konoert 
Kwartetu Wokalnego Kedrowa.
17.10 „Drobiazgi" — Marii Dąbrow­
skiej. 17.30 „Piękna Galatea"

138403 142634 144609 147084 148240 67Sra rnTsi S8«-S I » « *  1S!1« is m s  isssso «u
703 32 73 870 022 83011 113i » 1  5M  1M5“ - 
96 607 906 87086 265 868 88011 95 Po ZŁ. 6 -  50
145 548 89214 28 396 410 26 527 62 566 1088 201 456 702 2293 3083,5764 889
676 704 854 90081 148 73 239 55 397 217 45 707 4066 305 560 693 fiigt 11149 13593 17578 18340 20199 21629
451 581 602 922 91336 737 863 02063 254 376 447 893 908 6128 653 775 > 22376 911 23112 533 2(014 797 996 25167
847 420 53? 93618 902 04022 88 260 7185 837 81*5 326 624 9381. 452 60S

95 72 98 303 610 797 969 05118 50 418 957 10214 738 843 12202 934 13100

PO 125 ZŁ.
275 964 1087 2950 3081 112 308 744 

135 7972 9213 10964 12554

75821 970 76057 179 77397 529 682 i820 69 84 99 78044 199 835 70151 Sf t 2o Ś z m o n ^ o n l^ W "  (W

K  S  S S  S ;  23“  w u a ' “ Pol,M ’

“ r a s  s i  r a ’ “ osm  warszawa n :  «  ?o R ec 
66 970 107446 55 779 807 56 1080 i6 wączy Ady Lenczewskiej . Sławtń- 
124 257 630 109383 474 86 701 110004 shlej. 15.00 Suity fortepianowe — 
300 37 111577 874 113263 536 789 (płyty). 16.00 Muz. lekka i tan. (pty 

,114236 438 647 115570 116300 737 ty ). 2105 Beethov.n (płyty) 22.0S 
■_________ _ a m  o t i  Nnwnczesnn mu*. Rvmf (n łvtvi.871 Nowoczesna muz. Bymf. (płyty). 

23.10 Muzyka lekka i tanczna (pły­
ty)-

141484 823 142656 143320 701 888 I p7n 120 oa, 462 536 81 529 P23 14241 601 15107 65 16458 64
t>» , - n ,R  1»»1> non ona 49 9 242 sw  <24 542 724 997 17ir,o 422 978 18578 10192

811 97 98032 160 240 365 77 517 661 20177 392 21086 638 22540 995 23186 Oli Ul J.UV _ „.ono onn KOO OO1 MW
065 144035 145633 920 146715 908 
147076 441 605 916 68 148007 161 
<01 149552 634926 151476 7119
152444 03 783 90 153483 794 154162 
0O3 155500 682 156094 157 537 90
801 94 150290 827 160525 161751 827 
163168 377 539 54 164928.

Po ZŁ.. 62.50
.  104 231 431 644 1037 244 448 53 531 
■®9 715 959 99 2147 78 290 349 498 629

. . .  __  99102 343 530 614 883
100133 335 71 640 71? 15 958 101441 
746 844 920 61 102298 332 74 481 
807 73 103013 55 877 416 514 915 70 
104160 96 320 55 86 801 69 105178 
443 803 901 106844 92 107632 781 
962 108082 533 77 88 703 109057 354 
616 753 943 109074 377 715 959

873 74 914 24208 300 582 831 905 63 
25057 662 809 2601° 629 27360 28162 
521 766 89 888 29785 30147 236 522 
3)557 813 32724 824 72 983. 33219 29 
784 34059 605 835 35002 160 36030 
164 730 37055 614 51 38038 283 723 
46 39015 212 527 40138 210 39 918 
41151 765 951 42400 20 80 809 43027

26107 666 27212 5M 29823 3C577 31226 
32013 341 33231 814 31197 360 788 35930 
37095 39936 40140 68 42322 43872 45C9O 
830 46102 61 48838 493'.6 50248 474 52063 
410 576 54088 507 871 56731 993 57064 
58453 59985 60632 61129 549 63284 65695 
889 66293 507 68825 70245 72398 73173 
136 918 74557.

75659 79815 80127 302 81421 82955 
83261 84724 88142 537 89297 
91186 93772 96395 714 97537 
98445 100703 101845 106867 108266 
399 700 109090 404 111005 112551

__  117311 590 118224 703
119319 775 120197 934 122187 479 
539 693 123247 76 124 443 570 811 
921 125093 120 286 413 33 126383 
755 80 812 77 935 127512 123216
129003 293 400 094 130470 621 735 
131335 40 673 132469 595 S59 63
133020 131317 493 638 135741 932 
136177 558 74 819 137030 797 138891 
754 139052 98 521 140355 610 714 kować.
142150 73 436 077 143715, 914 14418,1 Marian S. Waruawa — Praga. Wierss

O d 'o w 'e łz ' R e W i i
Jur, Ssopier.lcti E. B. Radzyminf 

V. P. Brzezina; Nie możemy wydm.

801 690 827 52 941 150176 614 
151008 22 366 540 152258 520 760 
153504 154412 693 04 752 860 153176 
507 601 158555 691 883 159124 666 
717 904 160785 161113 448 701 812 
972 162461 93 86 163500.

<fojrzlłt-
Z. Kaczorowski, Warszawa. Na ten te­

mat pUaliimy wielokrotnie.
R. S. Warszawa. „Kuplety polityesne** 

nie nadają się do druku.
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K R O N IK A  K R A K O W S K A
Pierwsze posiedzenie Rady Miejskiej w Krakowie

Wśród ogromnego zainteresowa­
nia społeczeństwa odbyło się 
pierwsze posiedzenie Rady M ie j­
skiej.

Sala obrad przybrała niecodzien 
ny wygląd. Loże i galeria wypeł­
nione były po brzegi. Mnóstwo lu­
dzi stało przed gmachem magi­
stratu, nie mogąc dostać się na ga 
lerię.

Lewa strona sali obrad zaczer­
wieniła się. Członkowie klubu PPS. 
i „Bundu" przybyli z czerwonymi 
goździkami w butonierkach. Na 
pulpicie tow. Cekiery, przebywa­
jącego w więzieniu, złożono wią­
zankę czerwonych kwiatów. Nie­
obecny na posiedzeniu był tow. dr. 
W. Seidel, złożony niemocą.

Posiedzenie otworzył wiceprezy­
dent dr. Klimecki, który na wstę­
pie wygłosił przemówienie ku czci 
zmarłego papieża Piusa XI. Rada 
jednominutowym milczeniem uczci­
ła pamięć wielkiego papieża, mi­
łośnika pokoju i orędownika spra- 
wiedliwości i  wolności. Z kolei 
radny ks. mgr. Weryński („Ozon") 
złożył wniosek o uczczenie pamię­
ci papieża Plusa XI przez nazwa­
nie jednej z ulic miasta Jego imie­
niem.

Następnie przystąpiono do obrad 
nad sprawą uposażenia prezyden. 
ta i wiceprezydenta miasta. Za­
rząd miejski wystąpił z wnioskiem 
o nieznaczne podwyższenie pobo­
rów prezydenta i  uregulowania po­
borów wiceprezydenta w  dotych 
czasowej wysokości. Nad wnio­
skiem rozwinęła się dyskusja. 
Rcdny Siałka (Ozon) postawił 
wniosek wzywający Zarząd miej­
ski do przedłożenia w ciągu 3 mie­
sięcy projektu uposażeń prezydium 
miasta. Imieniem klubu PPS. tow.

• dr. Szumski przychylił się do tego 
wniosku, domagając się skrócenia 
terminu z 3 miesięcy do dwóch, co 
zostało przyjęte.

Radny Jeionkiewicz (endek) wy 
stąpił z demagogicznym przemó­
wieniem, żądając uposażenia dla 
prezydium według najniższych 
norm uposażeń. Zdaniem p. Jelon- 
kiewicza tą drogą zwalczy się bez 
robocie. Przemawiał następnie 
tow. dr. Rosenzweig, dr. Czucha- 
jowski (Ozón) i tow. dr. Schreiber 
(Bund).

W  głosowaniu przyjęto wniosek 
Zarządu miejskiego jako prowizo­
rium i uzgodniony wniosek radne­
go Siatki.

Endecy przy sposobności złożyli 
hołd Romanowi Dmowskiemu. W 
czasie przemówienia radnego prof. 
d r.^ igon ia  socjaliści opuścili 6alę 
obrad. Pozostali ozonowcy i  co cha 
r&kterystyczne Żydzi, którzy wy­
słuchali przemówienia dr. C gonia 
stojąc. Widocznie sądzi burżuazja 
żydowska, że takim płaszczeniem 
się przebłaga endeków.

WYBORY ZARZĄDU MIEJ­
SKIEGO

Po krótkiej przerwie przystąpio­
no do wyborów prezydenta, wice­
prezydenta miasta oraz 8 ławni­
ków. Żądnych sensacji spotkała 
przykra niespodzianka. Zebranie 
wyborcze było niejawne wobec 
czego zarządzono opróżnienie ga­
lerii I loży dziennikarskiej.

SOCJALISTA PRZEWODNI­
CZĄCYM

Przy wyborze przewodniczącego 
zebrania wyborczego ujawniła się 
współpracy „Ozonu" z endekami. 
Z ramienia P.P.S. tow. Szumski 
zgłosił kandydaturę tow. Z. Bocia­
na, „Ozon" wysunął radnego Ja­
kubowskiego. W  głosowaniu oby­
dwaj kandydaci uzyskali równą 
liczbę głosów. Endecy głosowali 
za kandydatem „Ozonu". Roz­
strzygnął los. Tow. Bocian objął 
przewodnictwo, powołując na ase­
sorów tow. Czerwieńca i dr. Żaka 
(Ozon).

Tow. Szumski zgłosił z- ramienia 
kluba radnych P.P.S. i  klasowych 
związków zawodowych Zygmunta 
Żuławskiego na prezydenta miasta 
Krakowa.

B a r S T A C H A
Kraków, Grzegórzecka 4 (narożnik) 
bufet zimny 1 gorący oraz wódki i 
wina firm krajowych 1 zagranicz. 

Ceny niskie.
Poleca się P. T. Klienteli

Stanisław  Tokarczyk.

SPÓŁKA OZONOWO-ENDECKA tów. Gdyby pojawiły się kandyda- 
DĄŻY DO ZNISZCZENIA SAMO- 

RZĄDU
Po oświadczeniu dr. Czuchajow- 

skiego (Ozon), które wyraźnie 
wskazuje na świadomy zamiar 
„Ozonu”  rozbicia samorządu kra. 
kowskiego, przystąpiono do głoso 
wania nad kandydaturą tow. żu ­
ławskiego.

„Oznnowcy" pospołu z endeka, 
mi nie wzięli udziału w głosowa­
niu, co jest niezgodne z przepisa. 
mi ustawy. Przez wstrzymanie się 
od głosowania zasadniczo zabra­
kło potrzebnego ąuorum dla wy. 
boru prezydenta.

W wyniku głosowania^ w  któ­
rym wzięło udział 35 radnych tow.
Żuławski otrzymał 29 głosów,
6 radnych żydowskich oddało bia­
łe kartki.

WYBORY NA WICEPREZY­
DENTA MIASTA

Następnie przystąpiono do wy­
boru wiceprezydenta miasta. Klub 
P.P.S. postawił kandydaturę tow.
Jana Stańczyka. Podobnie jak po­
przednio spółka ozonowo-endecka 
wstrzymała się od głosowania. Wy 
nik głosowania: tow. Stańczyk 31 
głosów, 4 kartki białe. Zarówno 
na tow. Żuławskiego jak i Stań­
czyka głosowało 22 członków klu- 

P.P.S. (dwóch nieobecnych 
tow. Cekiera i dr. Seidel), dwuch

,Bundu" i kilku radnych żydow­
skich.

WYBORY ŁAWNIKÓW
Przy wyborach ławników zgło­

szono 4 listy. Z ramienia P.P.S. 
zostali wybrani tow tow. Rudolf 
Bator, Mieczysław Bobrowski i dr.
Antoni Pajdak. Z „Ozonu" dr. W.
Bogdanowski, dr. M. Ciećkiewicz 
i W ł. Kabaciński, z endecji W. Je- 
łónkiewicz, z klubu żydowskiego 
dr. J. Zimerman.

DEZERTER Z „OZONU"
W  czasie głosowania nad ław­

nikami jeden z radnych „Ozonu" 
inź. Stempliński głosował razem 

endekami. Tak więc „Ozon" roz­
porządza obecnie 22 głośami, a en­
decy 13. Krążą pogłoski, że spo­
dziewać się należy secesji jeszcze
kilku radnych z „Ozonu” .

Wstrzymanie się od głosowania 
w tej formie, jak to uczynił „Ozon" 
przez ustne oświadczenie radnych 
tłumaczy się obawą przed niespo­
dziankami. Sztab „Ozonu" nie jest 
pewny swych członków i dlatego 
nie pozwolił na wzięcie udziału w 
głosowaniu. Bo, a n uż oddał by 
ktoś głos na kandydata socjali­
stycznego. Tak oto przedstawia 
się spoistość i  solidarność klubu 
„Ozonu".

CZY BĘDZIE TRZECI WICE­
PREZYDENT MIASTA?

Podczas debaty nad uposaże­
niem prezydenta i wiceprezydenta 
miasta radny dr. Schwarzbart 
(klub żydowski) zapowiedział po­
stawienie wniosku o kreowanie 
trzeciej wiceprezydantury miasta.
Poprzednio urzędował trzeci wice­
prezydent, ale po śmierci dr. Lan- 
daua skasowano urząd trzeciego 
wiceprezydenta. Do obsadzenia te­
go stanowiska pretendują Żydzi.
Wniosek o utworzenie trzeciej w i- 
ceprezydentury nie ma żadnych 
szans, skoro Rada nie może nawet 
wybrać prezydenta i jednego wice 
prezydenta.

CO DALEJ?
Posiedzenie Rady Miejskiej wy­

kazało ludności miasta, że „Ozon" 
wraz z endekami dążą celowo do 
zniszczenia samorządu w  Krako­
wie i  wprowadzenia na ratusz ko­
misarza.

„Ozonowcy", którzy zawsze de­
klarowali o rzeczowej, bezpartyj­
nej, apolitycznej pracy w  samo­
rządzie obecnie pokazali skrajne 
partyjnictwo, a tym samym prze, 
kreślili frazesy o rzeczowym usto­
sunkowaniu się do spraw samorzą­
dowych. Ludność przekonała się 
kto dąży do rozbicia samorządu.
P.P.S. jasno i  wyraźnie określiła 
swój pozytywny stosunek dp sa­
morządu, oświadczając, że chce 
pracować dla dobra ludności mia. 
sta. Wyrazem tego pozytywnego 
stosunku było wystawienie kandy­
datur na wakujące miejsca prezy­
denta i  wiceprezydenta miasta.
,Ozon“  ograniczył się do komplet, 

nej negacji samorządu, nie wysta­
wiając nawet własnych kandyda-

tery „Ozonu" można by jeszcze 
mówić o dobrej woli tego ugrupo­
wania, ale zupełny bojkot wyborów 
wskazuje na złą wolę, na rozmyśl­
ny zamiar zabicia samorządu.

Odpowiedzialność całą bez re­
szty za niszczenie samorządu po­
nosi przede wszystkim „Ozon". Co 
do tego ludność miasta po pierw­
szym posiedzeniu Rady miejskiej 
nie ma już chyba żadnej wątpli­
wości i należycie oceni stanowisko 
„Ozonu".

Z a w ia d o m ie n ie
W  sobotę dn. 25 b. m. o godz. 11 w nocy, w  lakierni tramwajo­

wej odbędzie się
X X  W ALN E ZGROM ADZENIE

Związku Pracowników Komunalnych i  Instytucyj Użyteczności 
Publicznej w  Polsce — Oddział II (Tramwaje) w Krakowie

Z a w ia d o m ie n ie
W  sobotę, dn. 25 b. m. o godz. 1-ej w  nocy, w lakierni tramwajo­

wej, odbędzie się 
XI WALNE ZGROMADZENIE 

Towarzystwa Domu Tramwajarzy w Krakowie

O d dzia ł mięsny Robotników Przem ysłu  Spożywczego
W alne Zgromadzenie Członków

odbędzie się w  niedzielę 26 b. m. z wnioskiem o udzielenie absoiu-
o g. 10 r. w  lokalu własnym przy 
ul. Potockiego 1. 18 z porządkiem 
dziennym: 1) Odczytanie protokó­
łu z ostatniego Walnego Zebra­
nia. 2) Sprawozdania: a) Zarządu, 
b) kasowe, c) Komisji rewizyjnej

Zgromadzenie Kaflarzy
odbędzie się dnia 27.11 b. r-, o g. 
4-ej pop., w sali przy ul. Jagielloń­
skiej Nr. 7, z następującym po­
rządkiem dziennym:

1. Ostateczne załatwienie spra­
wy cennikowej.

Zabójca policjanta apelu je
Obrońca skazanego na karę 

śmierci Juliana Guguli za zabój­
stwo wywiadowcy policji, Fran­
ciszka Niedzieli, zgłosił do sądu 
zapowiedź apelacji od wyroku Są­
du Okręgowego.

2 w łam ania  w  K rakow ie
W  Krakowie 2 zuchwałych wła­

mywaczy dokonało wławań Nie 
wykryci sprawcy włamali się do 
mieszkania wdowy po znakomitym 
dramaturgu Karolu Hubercie Ro­
stworowskim p. Róży Rostworow- 
skiej przy ul. Gon ty na 10 na Sal­
watorze i skradli srebro stołowe, 
wartości około 4.000 zł.

Tej samej nocy dokonano wła­
mania do mieszkania p. Drozdow­
skiej przy ul. Długiej 7 i skradzio­
no biżuterię i garderobę, wartości 
około 9.200 zł.

Radio krakow skie
SOBOTA, 35 lutego

6.57 Pieśń „Witaj Gwiazdo Mo­
rza". 8.10 Muzyka (płyty) oraz 
domości bieżące. 11.25 Muzyka (ply 
ty ). R. Schumann; Kwintet fortepia 
nowy Es-dur. (O. Gabrilowicz i 
Kwartet Flonzaley). 14.00 Muzyka 
obiadowa w wyk. orkiestry rozgłośni 
katowickiej pod dyr. Jarosława Lesz 
czyńakiego (z Katowic). 14.50 Od­
czytanie programu na  dzień następ­
ny. 14.55 Sprawy gospodarcze. 18.00 
Pogadanka aktualna. 18.10 Recital 
śpiewaczy Marii Feherpataky (sopr.) 
przy fort. Wacław Geiger. 22.55 Lo­
kalne informacje. 23.05 Zakończenie 
audycji.

NIEDZIELA, 26 lutego
8.45 Pogadanka dla rolników: „W 

polu i w zagrodzie" w opr. inż. Jana 
Sołtysa. 8.55 Pieśni polskie (płyty) 
9.05 „Rozmowy z rolnikami" prze­
prowadzi lnż. Lech Rościszewski. Po 
nabożeństwie ok. 10.30 — 11.45 Mu 
zyka (płyty z Warszawy). 13.05 
„Kultura i sztuka": „Przygotowania 
do Dni Krakowa" w opr. dr. Włady­
sława Dobrowolskiego. 14.40 „Dobra 
książka": Michał Rusinek: Frag­
ment z powieści „Ziemia miodem 
płynąca" — czyta Bogusława Laso- 
niowa. 14.55 Polska pleśń ludowa w 
wyk. Czesława Kozaka (baryton) 1 
Wacława Geigera (akomp.). 15.20 
„Wiejskie baby Jagi" — gawęda w 
opr. Franciszka Leona Nowaka. 
19.30 Fragmenty baletowe i arie z 
oper (płyty). 20.10 Lokalne wiado­
mości sportowe. 22.30 Muzyka z płyt. 
23.05 Zakończenie audycji.

20 lat pracy i walki
Jubileusz organizacji krakowskich tram w ajarzy

Organizacja tramwajarzy kra­
kowskich święciła uroczyście 20- 
lecie swojego istnienia- Z małych 
początków potrafili dzięki poświę 
ceniu i mozolnej pracy rozwinąć 
się w potężną organizację, która 
dziś stanowi chlubę ruchu robot­
niczego Krakowa. Ciężka i trudna 
była to praca w ciągu 20 lat. A 
jednak towarzysze tramwajarze 
pokonali wszelkie trudności, prze-

torium. 3) W ybór nowego Zarzą­
du, Komisji rewizyjnej i Sądu po- 
lubownego. 4) Wnioski i interpe­
lacje.

Zarząd Oddziału.

2. Sprawy Organizacyjne.
3. Wnioski.
Obecność wszystkich kaflarzy 

ze względu na ważność sprawy— 
obowiązkowa. Zarząd.

Z miasta
,JAK LECZONO 

W ŚREDNIOWIECZU"
W sobotę dnia 25 lutego b. r. odbę- 

diie się w domn ZZK przy ni. War­
szawskiej 17, odczyt d-ra Steinbacha na 
temat ja k  leczono w średniowieczu".
Początek o godz. 18-ej. Wstęp wolny.
ZAPIS Ś. P. EDMUNDA ZECHEN- 

TERA
Przed kilka laty złożył na ręce Za­

rządu M. red. ś. p. Edmund Zechealer,
(Izienikarz i publicysta, kwotę pienięż- dyrektor K. M. K. 
ną na cele zakładów dla biednych czek _ Kornecki, inż. Urbńnek, inż.

•"»« K  M
z jego synem zakupił radioodbiornik . K. E.
i przekazał go zakładowi dla bezdom-j Sala Starego Teatru była pię-

.eh dziewcząt pod wezw. św. Elżbiely 
przy ulicy Józefińskiej L. 37.

Historie dnia
Nieszczęśliwy wypadek. Na ul. Staro- 

wiślnej została potrącona przez samo­
chód, w czasie przechodzenia przez jezd 
nię, Róża Błaszczyk, lat 20, wskutek 
czego doznała potłuczenia ręki i nogi. 
Błaszczyk udzielono pomocy lekarskiej 
na stacji Pog. Rat., skąd następnie uda­
ła się do domn.

Złodziei pod kluczem. Leib Bodman, 
został zatrzymany za usiłowaną kra­
dzież torebki na ni. Bożego Ciała, na 
szkodę Anny Safier, zam. przy ul. Ja- 
knba L. 31.

«ep er? u ar
TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO.
Sobota 25 lutego po poł. „Zaciarowa- 

ne koło" (wyspriedane), wiecz. „Miłość 
będzie naszym wynalazkiem".

Niedziela 26 lutego po poł. „Kaczego 
zaraz tragedia?! Wiecz. „Miłość będzie 
naszym wynalazkiem".

WOKALNY KWARTET KEDROWA. 
złożony ze śpiewaków o wybitnie pięk 
nycb głosaoh, którego występy zagrani 
cą są wszędzie entuzjastycznie oklaski­
wane, da się ałyszeć u nas tylko jeden 
raz, a to w poniedziałek 27 b. m. w Sta 
rym Teatrze.

K in a
ADRIA: „Rakieta na Marsa" i 

„Jej obrońcy".
ATLANTIC: „Królowa Śnieżka" i 

„Cyganka".
KINO DOMU ŻOŁNIERZA: „La Ha­

banera".
PROMIEŃ: „Paweł 1 Gaweł".
8WIT: „Za niepopełnlone winy". 

Scala: „Student z Oxfordu“.
STELLA: „Szczęśliwa 13".
SCALA: „Student z Ozfordu".
UCIECHA: „Patrol bohaterów".
WANDA: „Niewolnica i  Szanghaju".

łamali przeszkody i  dopięli swe­
go celu,

W  pięknie wydanej książce ju­
bileuszowej przedstawiony jest o- 
braz długoletniej pracy i walki 
tramwajarzy krakowskich. Krok 
za krokiem uparcie, nieustępliwie, 
zdobywali coraz to nowe pozycje.

Unormowanie warunków pracy 
i- płacy w Krakowskiej Miejskiej 
Kolei Elektrycznej, stworzenie Fun 
duszu Emerytalnego skuteczna ak 
cja przeciwko podwójnym skład­
kom emerytalnym, utrzymanie, 
wbrew zakazom pewnych czynni­
ków, regulaminu służbowego — 
oto pokrótce wyliczone osiągnię­
cia Związku Tramwajarzy. Dodać 
do tego jeszcze należy wspaniały 
rozwój organizacji, nabycie wła­
snego domu, założenie orkiestry, 
należącej dziś do najlepszych w 
w Krakowie, akcję oświatowo- 
kulturalną i sportową.

Nie sposób wymienić wszystkie 
go w  artykule dziennikarskim. Po 
wiemy krótko, że dorobek 20-Iecia 
jest olbrzymi. Ale nie tylko na te­
renie zawodowym, organizacyj­
nym mogą poszczycić się tramwa­
jarze krakowscy pięknym sukce­
sem. Niespożyte zasługi położyli 
oni również dla całego proletaria­
tu skupionego pod sztandarami P. 
P. S. Oni stali się najwierniejszą 
gwardią klasy robotniczej. W 
złych czy dobrych chwilach za­
wsze można było liczyć na tram­
wajarzy. Nigdy nie zawiedli- Trwa 
li na posterunku walki nie załamu 
jąc się, wierni idei socjalistycznej.

W  wielkich akcjach masowych 
tramwajarze szli w  pierwszym 
szeregu. Podczas pamiętnych dni 
listopadowych 1923 r. zginął na 
bruku Krakowa m. in. tramwajarz 
tow. Lucjan Książek.

Organizacja tramwajarzy —mo 
żna powiedzieć bez jakiejkolwiek 
przesady—może być wzorem dla 
wszystkich organizacyj. Tramwa­
jarze krakowscy pokazali jak na­
leży pracować i walczyć.

To też uroczysty obchód 20-Ie- 
cia organizacji tramwajarzy stał 
się świętem całej klasy robotniczej 
Krakowa. Licząc się z wielkim na 
pływem uczestników na Akade­

mię wydano zaproszenia. W  nie­
dzielę 19 b. m- sala Starego Tea­
tru wypełnia się po brzegi ludźmi 
W Akademii wzięli udział delega­
ci różnych bratnich organizacyj, 

...................  ’ . Pola-

knie i pomysłowo udekorowana. 
Nad podium wisiał portret nieza­
pomnianego Wodza ludu pracują- 
go Ignacego Daszyńskiego, przy­
brany w  czerwone wstęgi- Na tle 
kotary wielkie płótno przedsta­
wiające tramwaj i autobus, po bo­
kach silne świetlne słupy tramwa­
jowe z emblematami 20-lecia. Po 
obu stronach estrady sztandary

Z ł. 3 8 0 .— na 15
E l  E K T R I T

ważony we wszystkie najnowsze zdobycze radiotechniki. Po 
i  sprzedaż w Głównym Składzie:

„R A D  1 0 F O N " Kraków, Rynek Gl. 5

R a d io  ś lą s k ie
SOBOTA, 25 lutego 

5.50 „Dzień dobry". 6.30 Program
na dziś. 11.25 Muzyka lekka na or­
ganach W urlitzera — płyty z W-wy. 
14.00 Muzyka obiadowa w wykona­
niu Orkiestry Rozgłośni Katowickiej 
pod dyr. Jarosława Leszczyńskiego. 
14.50 Wiadomości bieżące 1 giełda. 
18.00 Franciszek Schubert: Pieśni z 
cyklu „Podróż zimowa" op. 19, słowa 
w przekładzie Bronisława Romanl- 
szyna. Wykonawcy: Leopold Janicki 
— tenor, Karol Szafranek — forte­
pian. 18.15 Pogadanka aktualna. 
18.25 Wiad. sportowe. 22.55 Informa 
cje. 23.05 Zakończenie programu.

NIEDZIELA. 26 lutego 
6.15 „Surmy śląskie" w wykona.

nlu Kwartetu Orkiestry K. P. W. w 
Katowicach. 6.25 Program. 6.30 Mu 
zyka poranna. Wykonawcy: Orkie­
s tra  przy hucie Piłsudski pod dyr. 
kpt. Konstantego Tymoslawsklego.

organizacji tramwajarzy 1 pracow 
ników miejskich.

W  podniosłym nastroju wysłu­
chali zebrani Hymnu państwowe­
go i Czerwonego Sztandaru, ode­
granych przez znakomitą orkiestrę 
tramwajarzy pod batutą tow. Bu- 
kłada. Zagaił Akademię długole­
tni przewodniczący organizacji 
tow. Karton powołując do prezy­
dium tow. tow. Nowakowskiego, 
Wiśniewskiego, Laszczyka i Gał­
ka.

Następnie orkiestra odegrała 
poloneza po czym tow. Karton w 
dłuższym przemówieniu skreślił 
dzieje pracy i walki tramwajarzy 
krakowskich. Przewijały się w 
prostych, szczerych słowach zda­
rzenia, ciężkie zmagania, przesu­
wali się ludzie i ci więksi i  ci 
mniejsi, cisi pracownicy, którzy 
swą ofiarną pracą kładli podwali­
ny pod organizację.

Wiązankę pieśni góralskich o- 
degrała orkiestra, wywołując dłu­
gotrwałe oklaski- Z wielką siłą 
ekspresji deklamowała tow. Pa­
tyna wiesz E. Szymańskiego p. t  
„Tramwajarze Krakowa". Skoleł 
trio złożone z p. p. M. Czyżew­
skiej, J. Nalepy i L. Soleckiego wy 
konało utwory Bethovena. Pani 
Czyżewskiej wręczono wśród o- 
klasków widowni kosz kwiatów.

Nastąpiły przemówienia gości 1 
delegatów. Pierwszy zabrał głos 
serdecznie witany p- dyr. inż. Pbl- 
laczek - Kornecki, życząc organi­
zacji dalszej owocnej pracy dla 
tramwajarzy.

Przemówienie tow. Neubauera 
pełne mocnych akcentów przyjęto 
z wielkim aplauzem. Następnie 
przemawiali im. Rady Związków 
Zawodowych tow. Bator, im. O. 
K. R. PPŚ. tow. dr. Szumski, na­
stępnie jeden z najstarszych człon 
ków i założycieli organizacji tow. 
W- Heuberger, im. Rady Krajowej 
Żyd. Związków Zawodowych mgr. 
Bloch, im. drukarzy tow. Ne’der 
i im. pracowników użyteczności 
publicznej w  Krakowie tow. Fryc. 
Wszystkie przemówienia były go­
rąco oklaskiwane.

Prawdziwy zachwyt wywołał 
„Krakowiak" odtańczony z werwą 
i temperamentem przez 4 pary 
dziewcząt, dzieci tramwajarzy.

Następnie orkiestra z wielkim 
artyzmem wykonała trzy utwory: 
„Piękna Galatea" Offenbacha, 
„Zbiór Krakowiaków" A. Rajcza- 
ka i „Wiązankę pieśni robotni­
czych" Turczyńskiego. Zakończył 
Akademię krótkim przemówieniem 
tow. Karton, po czym orkiestra o- 
degrała „Marsz".

W  nastroju pełnym powagi, po 
krzepieni na duchu opuszczali ze­
brani salę Starego Teatru.

Akademia tramwajarzy, która 
zakończyła jeden okres ich pracy 
i walki, a rozpoczęła następny, po 
kazała dorobek organizacyjny so­
lidarność, zwartość i pozostawiła 
niezatarte wspomnienie-

ra t  miesięcznych, oto wyjątkową e» 
na za wysokiej klasy radio-odblomlk 
Super
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7.10 „Pamiętajmy
8.45 „Kolki, ich przyczyny i z&pobie 
ganię" — pogadanka dr. Alfreda 
Ginaberga. 8.55 Muzyka ludowa z 
płyt. J . Różewicz: Kujawiaki. Karol 
Namysłowski: Ach — mazur. 9.08 
„Najpilniejsze zadania Opieki Spo­
łecznej na Śląsku" — pogadanka 
Czesława Drozdowskiego. Po nabo­
żeństwie ok. g. 10.30 — muzyka z 
płyt z Warszawy. 13.05 „Pisarze 
polscy w Niemczech" — szkic lite­
racki Henryka Hulaka. 14.40 „Co 
słychać na Śląsku" — opowie red. 
Adam Mikulski. 14.50 „Popołudnie 
śląskiego rolnika" — audycja słow­
no - muzyczna. 19.30 „W niedziela 
przy żeleźnioku" — audycja regio­
nalna w oprać. Stanisława Ltgonla.
20.10 Wiadomości sportowe. 2230 
Tranam. fragmentów Ogólnopolskie 
go Zjazdu Ewangelików. 23.05 Za­
kończenie programu.

Redaktor: JERZY CESARSKI,
Odbito w  drukarni Sp. Nakładowo-Wydawniczej „Robotnik", Warszawa, Warecka 7.


